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CZAS

Przyjm ują się do umieszczenia w Inseratach. 

o g ł o s z e n i a ,  O D E zur, UWIADOMIENIA, d o n i e s i e n i a  wszelkiego rodzaju, tyczące s ię  

przem ysłu, h an d lu , ro ln ic tw a, sprzedały , k u p n a , dzierżaw itp . za opłatą:

Od wiersza drobnega r,a jednorazow e rm ieszczenie po 4 k r .,  za następne po t  kr 
Do każdego inseratn  załączone być winno 15 k r. za opłatę stęplową za każ­
dorazowe umieszczenie.

L i s t y  z p ie n ięd zm i p r e n u m e ra c y jn e m i 
do B ió ra  E x p e d y c y i „Czasu".

L i s t y  reki .macyjno nieopieczętowene nieulegają f r a n k o w a n iu .  
L i s t y  niefrtnkowane nieprzyjmują się.

> inseratow  mi przesyłane być winny frjnko

Numer pojedynczy dziennika kosztuje 6 kr.

K r a k ó w  25  sierpnia.
Zdaje s ię , że zanim upłynie czas prze­

znaczony do ratyfikowania konwencyi tyczą­
cej się organizacji K sięstw  Naddunajskich, 
zanim przeto tekst jej ogłoszonym  zostanie, 
odsłoni się całkiem tajemnica, która prace 
konferencyi zakrywała. Francya chce w y­
raźnie przygotować K sięstwa, to jest opinię 
publiczny w tych prowincyach, na przyjęcie 
dobrych swych chęci i usiłowań w zamian 
za obietnicę dawniej uczyniony, C onstilu tion- 
n el w artykule prawie urzędowym, wyspowia­
da wszystko co Francya uzy.vkała dla Księstw  
nie mog^c przeprowadzić unii, któr^wszakże 
dotłjd rząd francuski uważa za najlepszy śro­
dek ułożenia tej sprawy. Konwencya według  
tego co powiada ów dziennik, jest p r z y g o ­
tow aniem  do unii. Obie prowineye lubo roz­
dzielone, będłi m iały zupełnie jednakowy 
organizaeyę, pod każdym względem, tak po­
litycznym jak i administracyjnym, używać 
będtj tej samej wolności, otrzymają te same 
instytucye, nakoniec wspólny będą miały se ­
nat czyli tak zwan$ radę stanu, i wspólny 
najwyższy sąd kasacy jny. Skoro tak będzie, 
zaprawdę pyt ićby się m ożna, czemu nie bę­
dą połączone, choćby tylko dla zmniejsze­
nia kosztów rządzenia gdy jak przew dzieć 
łatw o z ogólników ConstiłuHonncla, rząd 
będzie tam bardzo drogi. Znajdzie się więc 
zapew ne w tekście konwency i, niejedno ina­
czej, a czego dziś wypowiadać nie wypadało.

L ecz inna jeszcze i ważniejsza nasuwa 
się uwaga. Jr£**Ii konwencya ma być tylko 
p rzyg o to w a n ie m , więc organ zacya nie jest 
Stanowczą. C zy K sięstw a mają ją tylko u- 
w ażsć za próbę? W tedy powiedzieeby na­
przód można, że się takowa nie uda. P rzy­
gotowania do formy politycznej której naród 
pragnie, a nadto przygotowania na polu kon- 
stytucyjńem, z Izbami wybieralnemi, wybie- 
r&jącemi znów hospodarów', stanowiącemi po­
datki— to próba nader niebezpieczna. Co gor­
sza, jeżeli konwencya obecna ma być tylko 
p rzyg o to w a n iem , a więc tern samem K się­
stwa przyznawać sobie mogą prawo dąże­
nia do tego do czego ich organizacya na­
dana przyspasabi*- Jakąż drogą mają po­
stępować? Kiedyż spodziewać się mają, że 
celu dosięgnę? Usiłowania K sięstw w tym 
kierunku będąż uważane za legalne?... Or­
gan półurzędowy francuski powiedział alb 
za wiele albo za mało. Jeżeli pisał z w yż­
szego natchnienia, powinien się był wybitniej 
wyrazić: jeżeli tylko własne wyrzek z a -  
n ie , roztropniej byiby uczynił przybierając 
formę i ton mniej uroczysty.

Korespónrteiicya Czasu
Wiedeń 24 sierpnia.

a> Dzień wczorajszy był tak dla stolicy jak  dla 
okolic dniem prawdziwój uroczystości, jako  po ­
święcony obchodowi urodzin następcy tronu. D zien­
niki wynurzyły odgłos uczuć publicznych i poda­
ły  opis ruchu, k tóry  panow ał od rana  do późnój 
nocy w mieście i po wioskach przyległych. H i- 
tzing, Liesing, H . V e it, M auer już  pływ ały w m o­
rzu _ różnobarw nych świateł przez cały wieczór 
w niedzielę. L ax en b u rg , M ódling i inne punkta 
przy drodze żelaznej, od B aden do stolicy p o łą ­
czyły swe wspani łe oświetlenia z prawdziwie m a­
lowniczym w idokiem , k tóry  przedstaw iała wczo­
raj sama stolica. T łum y ludu zalegały wszystkie 
ulice aż do północy. Na placu Hof g rała  muzyka. 
A rcyksiążęta przechadzali się pieszo wśród ludności 
szczerą i otw artą radością przejętój.

R udolf K aro l Franciszek Józef, gdyż te imio­
na otrzym ał now onarodzony przy  chrzcie ś . , zo­
stał mianowany przez N. P ana  pułkownikiem w ła­
ścicielem 19go pułku  piechoty. W  dniu wczoraj­
szym N. P a n  przyjm ował powinszowania. Stan 
zdrowia N. Pan i i N astępcy tro n u , je s t zupełnie 
pomyślny. Radość ogólna powiększona została 
wiadomością. Monitora, że dzieło pokoju przez kon- 
fereneye paryzkie ukończonóm zostało.

cem zastosowania praw odaw stw a rosyjskiego, 
wocem niedojrzałym i niepraktycznym . I  w takim 
znowu duchu ma powstać, u  nas nowe praw o o 
cudzoziemcach. Za dobrze ju ż  było cudzoziemcom 
w K rólestw ie, którzy na o łtarz krajowego dobra 
poznosili pracę sw ą, zdolności i kapitały. Czy 
z widoków politycznych chińskiego ogrodzenia 
granic K rólestw a od wszelkich napływów demo- 
kracyi europejskiój, czyli też ze względów uchro­
nienia Polaków  od napływ u cudzoziemców, i za­
chowania ich czysto-nieskażonój narodow ości, po ­
dobało się rządowi ograniczyć w K rólestw ie do­
tychczasowe używanie przez nich praw  cywilnych, 
jak to  się dzieje w prowincyach cesarstw a, a na­
tom iast wszelkiemi środkam i ułatwić poddanym  
wielko-rosyjs'.ich gubernij cesarstw a możność za­
lewania ubogiego kraju  naszego grom adam i b ro ­
datych kacapów, dziegciem i żydowską spekula- 
cyą. Co więcćj, nowo ułożone praw o względem
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o- wydawane być mogą. D o współpracownictwa za­
proszony został p. K . Raszewski znany tłumacz
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cudzoziemców, wbrew od wieków istniejącemu po­
rządkowi praw nem u, zachciało się uczynić obo­
wiązującym wstecz aż do roku  1832.

P ro jek t o którym  mówiłem ma na celu ani mniój 
ani więcój, tylko zabronienie cudzoziemcom naby­
wania wszelkich nieruchomości w K rólestw ie, i 
zmuszenie ju ż  tych którzy je  czy to prawem  w ła­
sności, czy wieczystój dzierżawy lub zastawu p o ­
siadają , do wyzucia się z takowój w ciągu la t 10 
0(1 daty ogłoszenia praw a. D la  kupców cudzo­
ziemskich zrobiono ten w yjątek, że dopóki będą 
mieszkać w Królestw ie i zapisywać się do gildyj 
kupieckich, m ogą posiadać nieruchom ości, a zre-

W a r s z a w a  21 sierpnia.
W iadomo jes t każdem u, że ledwo pokaże się 

jaki ukaz lub postanowienie R ady A dm inistracyj- _ __________
nej K rólestw a, już  napotykają się trudności ony ch lsz tą  wszyscy inni dziś posiadający takowe m ajątki, części każdego   1W uaw
w ykonania, pokazują się sprzeczności lub p o trzeb y ; których wedle wykazów statystycznych w arto ść ; nie byliby w  stanie przyjm ować na° siebie ża- 
p rzerob ień , dodatkow ych rozporządzeń i tym po- ! stanowi 22,000,000 rubli sr. muszą w ciągu la t dnych nakładów . Aleć podobno i pod innym 
dobnych zmian cechu;ą,cych dzie ło , poczęte bez j 10 albo sprzedać takow e, albo przyjąć poddań- względem obywatele K rólestw a ustąpić muszą 
gruntow nego przewidzenia nasunąć się m ogących stwo tutejszo-krajow e. W  razie ociągania s ię , rząd tamtejszój szlachcie polskiej. Swem  staraniem

trajedyj greckich i autor reeenzyj utw orów  poety­
cznych pojawiających się często tak  w Kronice ja -  
koteż i Gazecie codziennej. P ism o to obejmujące 
krytyczny przegląd pojawiających się utw orów  w lite­
raturze naszój, zawierać będzie recenzye dzieł i 
z innych literatur wraz z charakterystycznym  p o ­
glądem  na rozwój działalności umysłowój epoki 
teraźniejszej. W ychodzić będzie zeszytami książ- 
kowemi co dni 10, stanowiąc na rok jeden  tom; 
cena prenum eraty złp. 36 na rok. Szczerze i o- 
choczo przyklaskujem y tej nowćj, a tyle dla nas 
potrzebnój publikacyi, albowiem oprócz reeenzyj 
umieszczanych w Dodatku do Czasu, które tylko 
jedynie na nazwę tę zasługują , piśmiennictwo n a ­
sze od la t kilku nie podlega żadnój krytyce kie- 
rującój opinią publiczną i talentem  autorskim. P o -  
jawiające się od czasu do czasu rozbiory kryty­
czne w peryodycznych pism ach, są to po więk- 
szój części albo bezwzględne ody dla autorów za­
szczycających współpracownictwem pisma powyż­
sze, alboteż gaw ędy o krytyce pełne  osobistych 
i na żadnój podstawie nieopartych zdań recenzen­
tów p o b łaż liw y ch  lub szydzących. Jednakże w dzi­
siejszych czasach oziębłości, wątpliwą zdaje się 
przyszłość takiego pism a, zwłaszcza też w gran i­
cach K rólestw a. Dziw na rzecz , my stanowiący że 
tak powiem praw ie jąd ro  narodowości polskićj, 
najobojętniej przyjm ujem y wszelkie oznaki poja­
wiających się talentów  ojczystych; gdyby nie L i­
tw a, P o d o le , W o ły ń , U k ra in a , konsumujący %  

w ydaw nictw a, księgarze nasi

przeszkód. W praw dzie adm inistracyjne urządzenia, 
nigdy i w żadnym  kraju stałemi pozostać nie m o­
g ą , albowiem natura tych urządzeń jak o  zawisła 
od. potrzeb czasow ych, jako  idąca z postępem  roz­
wijającego się wykształcenia narodow ego, licznym 
i częstym u le g a ć  m u s i p rz e k sz ta łc e n io m . K ecz  u 
nas jak  powiedziałem każdy poród je s t lekkim, 
tylko egzysteneya takiego płodu  zbyt nietrw ała a 
to z dwóch następujących p rzyczyn : r a z , że no­
we urządzenia tw orzą nie istotne potrzeby lub o- 
koliczności, lecz osoby stojące na czele rządu, 
pragnące widzieć we wszystkiem co ich poprze­
dnicy zrobili, złą i niedołężną stronę , a powtóre, 
że sam rząd  i z góry  spływające insynuacye, p ra ­
gną w nowych urządzeniach widzieć ile możności 
ich podobieństwo z takiemiż urządzeniam i w ce­
sarstwie rosyjskiem istniejącemi. Niezbyt dawno 
z polecenia ja k  mówią W . księcia K onstantego 
wyszła w Petersburgu  broszurka znakom itego pió­
r a ,  dow odząca, żc prawodawstwo i adm inistracya 
rosyjska nie m a żadnój legalnój ani z charakterem  
narodu i jeg o  potrzebam i zgodnój zasady, że jest 
dziełem kaprysu samowładcy, niedołężną klejonką 
niedołężnych głów państw a, i że w naturalnym  
porządku rzeczy nie Polska do R osy i, ale p rze­
ciwnie Rosya do K rólestw a praw a swe stosować 
by powinna. Mimo to, zgrzybiały system at wielu 
zwolenników starszyzny rosyjskiój, dotąd je s t tego 
zdania, że zawojowanemu krajowi celem zlania go 
ze zwycięzcami, praw a swe choćby niestósowne i 
-w ła ś c iw e  narzucać potrzeba.

”  takim to duchu mamy już wiele praw , wiele 
postanow ień: K odeks karny  K rólestw a je s t owo-

tw orzy sobie praw o zająć m ajątki takow e w ad- 
m inistracyę i sprzedać przez publiczną licytacyą. 
P y tam  się teraz co za powód skłaniania do ta ­
kiego środka, skąd w razie sprzedaży znajdzie się 
ta k i o g ro m  kapitałów  k ra jo w y c h  do  n a b y c ia  dóbr 
c u d z o z i e m c ó w ,  a  c h o ć b y  się i  z n a l a z ł ,  c z ó m  je g o  
u b y te k  z kraju da się zastąpić? K to  przy  takich 
warunkach będzie dbał o polepszenie przem ysłu i 
rękodzielnictwa krajow ego, jeżeli z widowni jego 
znikną wzory, zniknie konkureneya? K to  wreszcie 
zastąpi tysiące rąk  obrabiających g ru n ta , w k tó ­
rych dziś obcy przybysze jako koloniści zostają? 
Otóż wprzód nim się miało pisać praw o o cudzo­
ziemcach , nim się zakładało koleje żelazne mające 
ułatw iać komunikacyę i stosunki wzajemne państw  
ościennych, potrzeba było spojrzeć głębiój w istotę 
rzeczy, jój skutki w przyszłości, źródła bogactw a 
krajowego i urządzenia innych _ państw  europej­
skich. A le dla tego że w Rosyi istnieją takie p ra ­
w a, rzucać na hazard przyszłość kraju  i mienie 
tysiąca pracowników, to  dziś w X I X  wieku jest 
grzechem nie do darowania!

W  następnych moich listach starać się będę 
w miarę spostrzeżeń, podawać ducha innych tw o­
rzących się _ projektów, a obecnie donoszę o no­
wym pojawię literackiego ruchu u  n a s , to jest o 
zamierzonóm przez p. H . Lew estam a w ydawni­
ctwie pisma poświęconego wyłącznie krytyce pod 
napisem : Obrazy czyli rozbiory krytyczne literatu­
ry współczesnej. b tósow ne pozw olenie cenzury 
warszawskiój już  p. Lew estam  otrzym ał; mówię 
stosowne, gdyż nowe u  nas pisma peryodyczne, 
tylko kontrabandą pod  nazwiskiem zeszytowych

za pom ocą dobrowolnych sk ładek , utworzyli oni 
tea tr w Żytom ierzu i stypendya dla ubogich stu­
dentów P olaków  pobierających nauki w uniwer­
sytecie kijowskim. U  nas o takich ofiarach nie sły­
chać, o udzieleniu jakiójbądź pomocy d la  m ło- 
d z ie ży  p r z y s z ły c h  P o l s k i  r e p r e z e n ta n tó w  nikt nie 
m yśli, szlachta z je d z ie  się n a  ja rm a rk , napije wi­
na , og ra  w karty  i wraca o ra ć , siać i zbierać do 
przyszłój sposobności zm arnowania owocu swój i 
przodków  swój pracy. Czasem , jak  obecnie oby­
watel i sędzia M arylski wystąpi z jak ą  ofiarą, lecz 
zwykle przytrafia się to mniój zam ożnym , albo­
wiem miliony wolą zbywające od potrzeb swych 
fundusze spalić fajerw erkam i, lub w ybryzgać sztu- 
cznemi łechcącemi próżność ale nie gust wodo­
tryskam i. O tóż ten sędzia M arylski zam ierza w do­
brach swych Książenice niedaleko W arszaw y wznieść 
pamięci Kazim ierza Brodzińskiego pom nik , k tóry  
już W ładysław  Ołeszczyński znany artysta  rzeź­
biarz zacznie z kamienia ciosać. Również mam y 
złożony przez W ł. hr. de Broel - P la te ra  fundusz 
rs. 1000 na pom nik D ługosza, k tóry  w K rako­
wie ustawionym będzie; widać teraz pom niki w m o­
dzie. D obrze to i pięknie, lepz zdaje mi się dale­
ko szczytniejsze i godne większój wdzięczności 
byłyby pomniki powystawiane w sercach zdolnój 
a ubogiój młodzieży naszej, k tó ra  z pow odu bra­
ku funduszów zmarnieć musi kołacząc żebraczą 
ręką do drzwi bogatszćj b rac i, o jałm użnę będą­
cą zarazem  ofiarą dla kraju ja k  i dla 
szłości.

jego  przy-

CIĘŚĆ LITERACKO-ART ISTTCXKA. 
TYGODNIK W ARSZAW SK I.

X X IV .
C y r k   K . F o rs te r —  J . F o rs te r  — B iblioteka P o p u la r n a

Stosunki włościańskie — Żniw a — K upcy — B u d o w le  —  

Młodzież — Syrokom la — L ato  — W ystaw a kwiatów.

Pow iedzieć, że niem a czóm zająć się w W ar­
szawie, byłoby to mijać się z praw dą; bo oprócz 
suszy, k tó ra  także cokolwiek daje do myślenia, 
jeżeli nie wszystkim, to przynajmniój pewnój czę­
ści rolniczo - przem ysłow ój; m am y jeszcze: to ar­
tystki muzyczne, to wystawę kwiatów, to  cyrk Ślę­
zaka, to wreszcie fajerwerki, czyli mówiąc po pol­
sku, ognie sztuczne, którem i na wszystkie strony 
obkładają W arszaw ę, a k tóre  jednak  nieprzestają 
Wabić ciekawą publiczność, bijącą oklask za pu­
szczoną racę , lub spaloną gwiazdę i domagającą 
się koniecznie pow tórzenia h u k u , p rzy  spłonieniu 
bu raka , albo świecy rzymskiój.

Ale taka to już natura ludzka, aby pragnąć tego 
zawsze co być nie może. Kto jednakże pod wpły­
wem szczęśliwój gwiazdy przybył do W arszaw y,

to Slezak z swoim cyrkiem. Zdawało się , że dla 
braku osób i rozjechania się ich na wszystkie stro ­
ny, mało kto zwłaszcza w śród skw aru zap lą tasię  
do cyrku; tymczasem pierwsze kilka przedstawień 
z którem i wystąpił były przepełnione widzami. 
W idać, że g U8t do koni wielki w W arszawie. Co do 
Ślęzaka ten zrobił dobre wrażenie; wystąpił z g ar­
derobą świetną i z jeźdźcami doskonałem i, którzy 
tak gim nastykę jako  też i jazdę doprowadzili do 
tego stopnia, na jaki tylko zdobyć się może zrę­
czność. W  sztukach tego rodzaju , nic już niema 
nowego, wszystkie skoki i tańce, na jeden ja k  to 
mówią m anier w yuczone, i jeżeli co jeszcze, to 
tylko osobista zręczność przeważa. Zawsze jednak 
jako nowość, Slezak bawi W arszawę, chociaż wszy­
scy już to samo widzieli u  Renza w czasie jego  
tu pobytu. Jedno  tylko nastręczałoby się tu  py ta- 
n ic , to jest dla czego więcej do tego roaza- 
ju widowisk jak do innych? nie wyłączając z tego 
i teatrów ? Oto podobno usprawiedliwić się to  da
naturą wszystkich ludów  północy, zamiłowanych 
Jo  kom i broni! B y ł nawet czas, gdzie ogrom nie 
powstawano na to ,  a jednak  odgłosy te żadnego 
nieodmosły sku tku , i ;m więcój na to krzyczano, 
tóm więcój widzów napełniało cyrk , bez w zględu 
na publicystów, żartujących nawet nie raz z owych 
miłośników tych igrzysk. J a k  zaś długo ten stan

rzeczy potrw a z cyrkiem  obecnym , trudno prze­
widzieć,^ ale zawsze Slezak znajdzie porę do re j­
terady, ja k  tylko ujrzy pustki w lożach i krzesłach, 
jeżeli urządzone siedzenie w cyrku można pod  tę 
nazwę podciągnąć.'—

O d niejakiego czasu bawi w W arszaw ie p. K a­
rol F o rs te r , au tor kilku dzieł wydanych za g ra­
nicą w języku  francuzkim , oraz tłum acz dzieła 
T hiera’a „O  w łasności, i tw órca „Rzutu oka na 
ostatnie pism a polityczno-filozoficzne G uizot’a- P°~ 
w rócił on do kraju za am nestyą, i zapewne ko­
rzystając z chwilowego tu  pobytu, nieomieszka u-
żyć starań względem  rozpowszechnienia swyc 
prac pomiędzy współziomkami. ,

Nazwisko to  przypom ina nam  Jerzego Fors era, 
k tórego zajmujący życiorys, skreślony a wie­
żo w ostatnim  zeszycie Biblioteki Warszawęi i j  za 
sierpień. U czony ten podróżnik i nieg y P  esor 
w uniwersytecie wileńskim, stanąć mo.ze za p rzy ­
k ład  w ytrw ałości, pracy i zamiłowań1' nauce. 
A le też m ało kto zapraw dę przesz® ego ro ­
dzaju koleje w życiu jak  o n , * „ , P°® im o
niezaprzeczonych zasług, i rzadkie olnosci, tak  
smutnie ja k  on zakończył. Żyp10yy8 en je s t tłu ­
maczeniem z Przeglądu  W estnunsterskiego (W est­
m inster Review), ale pomimo to nie traci na w ar­
tości literackiój, i z nieporównanym zajęciem się

czyta. Winniśmy nawet wdzięczność Biliotece za 
p r z y s w a j a n i e  tego rodzaju utworów, i stawianie 
ich obok P 0( w Oryginalnych, skoro nacechowa­
ne są ta wielką wartością. Całe życie tego uczo­
nego męża, to droga cierniem usłana, po którój 
s tą p a T  z całą odwagą bez względu na ciosy jakie 
spoty a , nawet w chwilach najpomyślniejszych,

. J.e a tego mu jedynie zabłysły, a b y  tóm mo-
cmój zdolny był uczuć ich stratę! -

. mzbyt obfity pod względem wydawnictwa ty- 
clzmń, przyniósł nam Tom V ty Biblioteki Popu- 
larnój nauk przyrodzonych, podług niemieckiego 
Pryginału A . Bernsteina. Tom ten obejmuje ta­
jemne siły przyrody, a samo dzieło jest równie 
przystępnóm jak zajmującóm i zawsze godnóm  
uw agi.

Kilka myśli względem uregulowania stosunków  
włościańskich w Królestwie _ Polskióm, jakie za­
mieściliście w Dodatku miesięcznym do Czasu, za 
miesiąc czerwiec, nie uszły tu baczności tych, dla 

| których kwestya ta obojętną być nie m oże, i je ­
żeli tylko wygotowana w tym celu odpowiedź, 
przejdzie po myśli jój autora, będziecie ją podo­
bno mieli ogłoszoną w jednóm z tutejszych pism, 
które już nie jednokrotnie traktowały ten przed­
miot.. —

Co do żniw te w ypadły  ni mniój ni więcój jak
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W ilno 16 sierpnia.
. . . .  U  nas ■wielki teraz ruch panuje. W przy­

szłym miesiącu spodziewamy się przybycia Cesa­
rza; nie będę powtarzał pogłosek wiążących się 
z tern zdarzeniem, lecz że oczekują tu wiele no­
wego z tego przybycia, to rzecz nie tajna. Pier­
wszy to raz Cesarz Aleksander będzie w Wilnie 
od swojego na tron wstąpienia. Na przyjęcie jego 
czynią wielkie przygotowania do balów, polo­
wań itd., przytem miasto się czyści, stroi i nawet 
odnawia i podnosi nieco. Na jeden raz budują tu 
teraz 26 nowych domów, co na takie miasto rzecz 
niemała. Gmach muzeum starożytności także się 
odnawia kosztem obywatelstwa z gubernii wileń- 
skiój, grodzieńskiej i kowieńskiój, którzy na ten 
cel przeznaczyli 1500 rubli sr. Niemały wpływ 
na ożywienie miasta wywierają roboty około ko­
lei żelaznój w tutejszój okolicy. Przeszło 2000 lu­
dzi zatrudnionych jest przy tem przedsiębiorstwie. 
Kolej ta najcudniejszą prowadzona jest okolicą 
przez góry, wąwozy, z olbrzymiemi zarostami, wi­
szącą galeryą nad ulicą Ostrobramską, tunelem 
w górach Ponarskich. Dla ludu łatwy ztąd zaro­
bek, ruch pieniędzy zwiększył się, a rzemieślnika 
prawie niedostać, lecz na nieszczęście wzmaga się 
niesłychanie pijaństwo. Od lat 20tu niewidywano 
w mieście tyle ludu okolicznego w niedziele i 
święta.

Komitety włościańskie pracują szczerze. Dotąd 
uchwalono, aby uważać ziemię włościańską jako 
własność włościan na wieczne czasy za wykupem 
w oznaczonym lat przeciągu. Nadto zamiarem jest 
utworzyć bank, na który każda chata ma dawać

cyi z Cesarstwem wiązało. Wspomnienia walk pier­
wszego Cesarstwa były silniejsze, niż wspomnie­
nia pierwszój rewolucyi, restauracyi i agitacyi za 
Ludwika Filipa. Hrabia Chambord zbyt przedłu­
żył swą nieobecność „les absents ont toujours tort." 
Mimo usprawiedliwienia tego co się stało, żal mi 
szlachty bretońskiej. Szlachta, która wykształciła 
lud , i zaszczepiła w nim swym dobrym przykła­
dem pobożność, pracowitość i cnotliwe życie, jest 
godna szacunku i żalu. Cesarz postąpił biegle, że 
nie tryumfował w mowie powiedzianój w Rennes. 
Oszczędził tym sposobem legitymistów, których 
używa i których potrzebuje, a fakt, który otrzy­
mał, pozostanie faktem i faktem może długotrwałym.

Cesarz powiedział raz w mowie tronowej, że 
Francuzi są narodem seryo i że nie potrzebują 
błyskotków. Potrzebują jednak zajęcia i dla tego 
Cesarz doprowadził do skutku zjazd cherbourg- 
ski i podróż bretońską. Wystarczy to na  ̂to lato 
i na tę zimę; Francya tymczasem odrobi trochę 
swe finanse, których użytek nie jest zbytecznym, 
ale jakie zajęcie wynajdzie Cesarz dla Francyi na 
lato przyszłe? W  miarę przedłużania się lat Ce­
sarstwa, dającego wewnątrz mało _ życia, zajęcia 
będą musiały być coraz silniejsze i zapewnie bę­
dzie musiało się skończyć na tem,_ co powiedzia­
no zaraz po pokoju paryskim. Jakie pole zostanie 
obrane na to zajęcie ? na to pytanie nikt odpowie­
dzieć nie może. W  tój chwili Cesarz trzyma mini­
mum wojska, rozpuszcza na urlopy żołnierzy po 
dwóch latach, a nawet po 18 miesiącach służby, 
a zwiększa kasę dotacyi armii, która musi już 
mieć około 100 milionów. W  roku 1857 kasa ta

Paryż 21 sierpnia.
Nieraz pisano o przykładnej sprawiedliwości 

francuskiój i jej dobrój organizacyi. Przyszła do 
tego Francya w skutek długich usiłowań. Francya 
dzieli się na działy sądownicze (ressorts), nad któ­
rymi stoją: prezes sądu apellacyjnego i prokura­
tor jeneralny. Prokuratorowiejeneralni, mianowani 
przez rząd i odwołalni, są głównymi stróżami 
sprawiedliwości i dozorcami sędziów. Raporta o ich 
pilności, zdolności a nawet charakterze sędziów, 
są przesyłane do dyrekcyi personalu ministerstwa 
sprawiedliwości. Raporta są tajemne i dyrekcya, 
która je odbiera, nazwaną dla tego została chambre 
noire. Kontrola ministerstwa i sądu kasacyjnego 
sprawia, że prawa są ściśle wykonywane i że Fran­
cya przyszła do stałćj idei prawa._ Nie widać już 
we Francyi wyroków „gospodarskich14 jak je na­
zywają w Królestwie, nie zgodnych z prawem, a 
mających być zgodnymi ze słusznością; sędziowie 
francuscy nie prowadzą się już według zasady; 
sic mihi eidetur, zasady bardzo niebezpiecznej. Wy­
roki są dobrze redagowane i powodowane grząd­
ko je redagują sądowi pisarze. Urząd pisarza 
sprzedaje się, lecz pod kontrolą ministerstwa spra­
wiedliwości. Pisarz ma stałą pensyę i drobne zy­
ski, oznaczone legalną taryfą. Prokuratoria stoi 
pod względem pensyi na tój samój stopie co sę­
dziowie, ale dla tego, że jest odwołalna, stoi w o- 
pinii daleko niżej. Polityka i rewolucya wystawiają 
prokuratoryę na ciągłe zmiany. Każdy nowy rząd

zdaje się dostała pozwolenie wcześniój uprzedzić 
publiczność.

Jeżeli Patrie jest tłómaczem rzeczywistości, to po­
zwolicie mi przypomnieć że w ostatnim moim liście, 
doniosłem coś co zupełnie, z twierdzeniami dzien­
nika wspomnionego się zgadza. Jak  też pełnomo­
cnicy mocarstw się rozjadą, to i głębsze jeszcze mil­
czenie na horyzoncie politycznym powstanie. Ce­
sarstwo spodziewani dzisiaj wieczorem w St. Cloud. 
Monitor donosi o bombardowaniu Dżeddah. Nie 
mogę dobrze pojąć znaczenia a szczególniój sku­
teczności tego aktu któren nosi cechę surowości, 
a w skutkach jest drobnostkowy. Bombardowanie 
jednego statku „Cyklop11 za obelgę dwom najpo­
tężniejszym narodom wyrządzoną ma w sobie coś 
maluczkiego. Pojmuję żeby zaraz na razie na wła­
sną odpowiedzialność komendant statku dokonał 
był tój zemsty, ale z powrotem, dla zyskania wy­
miaru sprawiedliwości, rzecz tak wykonana nie- 
odpowiada celowi. Zresztą sądzę że to jest tylko 
początek expiacyi i wstęp do otrzymania zaspa­
kajających rękojmi. Gdyby inaczój być miało, to 
prawdziwie możnaby zastósować porównanie Gó­
ry w połogu. Wiele domów handlowych zniszczo­
nych rabunkiem miasta, podało skargi o wynagro­
dzenie, z tych jeden dom francuzki żąda dwa mi- 
^?nJT.*ra?ków. Co pocznie skarb sułtana, już i tak 
wielkiemi kłopotami finansowemi obarczony. Mi­
nistrowie za powrotem sułtana z jego krótkiój wy­
cieczki na morze Marmora, złożyli u stóp tronu
n i ,  n  n  >r n  A I r rm n  a 2  • i  i  • i  i «odddala dawnych prokuratorów, a naznacza no- chociaż pokorne i umiarkowane, ale jednak dosyć

wych. To samo dzieje się z sędziami pokoju (juges de zbliżone do rzeczywistości przedstawienie wzglę-
paix), urzędami sądowo-administracyjnemi, rozrzu- dem spraw państwa a mianowicie finansów. Przed-

w terminie przechodowym to jest w 12 leciech po odebrała 72,259,600 fr. od 17,922 rekrutów, któ- conemi po kantonach (okręgach). Na ten urząd stawienie zredagował Ali-pasza, i nie wahał się
3 ruble sr., aby z tak powstałego kapitału poży-! rzy się wykupili. nie potrzeba koniecznie być prawnikiem i często wskazać w jakiój części sam padiszach Turcyi przy-
czac następnie można pod ewikcyą tejże ziemi na Anglia dotknęła znowu Francyę. Francya po- , dostają się nań lekarze, literaci,^ profesorowie itd. kłada się do powiększeń złego i zarazem jakiemi
wykup i zagospodarowanie się. Na tych głównych I słała okręt „Duchayla11 na ukaranie miasta Dżed- Kanton wzmaga się coraz bardziój w organizacyi środkami może się przyłożyć do zaradzenia temu.

- - -  • • -  -- - ’ sądowej i admimstracyjnój. Podsędkowie dostają j  Sułtan łaskawie wysłuchał przedstawienia izasadach układają projekt, który dokładne cele i 
zakres czynności tego banku zawierać w sobie, 
będzie.

dah wspólnie z okrętem „Cyklop11; posłała panów 
Sabattier i Em merat, aby byli świadkami tego u- 
karania, a onegdaj wieczorem przyszła wiadomość, 
że „Cyklop" sam miasto zbombardował i ukarał, 
że tego dokonał dnia 23 lipca. Anglia chciała po­
kazać się sama panią i karcącą na brzegach mo­
rza Czerwonego, na których chce panować. Rzecz 
ta, która zrobiła wrażenie, wywoła zapewnie wy-

P aryż 21 sierpnia.
Ugoda podpisana zaonegdaj przez konferencyę 

w sprawie Rumunii, ma być zaratyfikowaną za pięć 
tygodni i wtenczas dopiero zostanie ogłoszoną. Co 
się tycze sprawy dunajskiój, konfereneya nazna-j jaśnienia między Francyą a Anglią, jeżeli wyjaśnie- 
czyła dzień Igo listopada, jako termin ad, refes'en- nia na co się przydadzą. Lord Cowley może już 
dum. Dzienniki rządowe ogłosiły krótkie i jedna- rozbroił Francyę, głosując lepiój od zjazdu cher- 
kowe artykuły o ugodzie ułożonój w sprawie Ru- | bourgskiego na konferencyi, w kwestyi kategoryi, 
muńskiój. Artykuły te nic prawie nie mówią; źró- z której mają być brani hospodarowie rumuńscy, 
dła pozaurzędowe podały daleko więcój. Napoleon kwestyi, która rozdzieliła hr. Kisielewa i hr. W a­
n i  zakończył sprawę rumuńską mniój więcój w du- i lewskiego. Wisi także nad Francyą wysłanie przez 
chu swój polityki. Przeciw jego polityce było wie- Anglię do Stambułu lorda Redcliffe, nie wiadomo 
lu; wielu widziało wątłość materyału, z którego dotąd w jakim charakterze. Zdaje się, że rzecz ta 
składał nową indywidualność polityczną; w ielu  lę- nie została u łożon ą w Cherbourgu. Lord Redcliffe 
kało się wzmocnienia sehyzmy ciałem politycznem, sparaliżow ałby postępow anie p. T h ou ven ela , któ- 
które W  X V I  i X V I I  w ieku niem ało na rozparcie ry od jego wyjazdu postępuje z całą energią. W ie­
się sehyzmy wpłynęło; wielu widziało inne kom- cie zapewnie, że za zerwanie zawieszenia broni 
binacye. Z czasem oswoiły się umysły z polityką przez Turków w Czarnogórze, p. Thouvenel zwi- 
cesarską i upatrzyły w niój europejskie korzyści, nął w Stambule pawilon i że tym sposobem zmu- 
Dziś nie pozostaje, tylko czekać na owoce doko- sił Portę do przesłania na brzegi czarnogórskie 
nanego dzieła, którejakkołwiekuważane, świadczy pokojowych rozkazów.
o’znaczeniu polityki francuskiój i wpłynąć na postępo- Nieustanne różnice interesów, zagrażają ciągle 
wanie samych Rumunów, od których cała przy- i przymierzu zachodniemu. Podróż królowój Wikto- 
szłość polityki francuskiój zależy. Rumunie bawią- ryi do Berlina bardzo zajmuje. W. księżna Hele

coraz liczniejsze atrybucye. Podsędek odgrywa czył iż gotów jest wszystko zrobić co mu rozka- 
niemałą rolę w wyborach, jednocząc w swem ręku żą byle uniknąć katastrofy. Środek projektowany 
zachody wójtów. Co prefekt robi w departamen- ma zależeć na utworzeniu banku czyli kasy rzą- 
cie, to on robi w okręgu, chociaż nie jest legal- j dowój, której jedynem staraniem będzie wstrzy- 
nym rządzcą okręgu. Francya ma z parę tysięcy j  mać od upadku coraz mniój ceniony papier pu- 
sędziów, a Anglia ma ich tylko... dwunastu; Fran- bliczny, czyli monetę papierową. Żądanie dosyć

cy w Paryżu, nie kontenci są, że kaimakamowie, 
którzy przeprowadzili ostatnie wybory, nie dostali 
od konferencyi misyi przeprowadzenia następnych 
wyborów. Lękają się oni, aby partya narodowa 
rumuńska na tem nie straciła.

Mowa cesarska powiedziana w Rennes, omyliła 
trochę oczekiwanie. Spodziewano się, że będzie 
tryumfująca i anti legitymistowska, a ona jest tył

na widziała się z królową w Ostendzie. Może się 
ziści, com starał się mieć na baczności, to jest, że 
z Rosyą zrobi kiedyś przymierze nie Francya, lecz 
Anglia.... przez Prusy. Tego zdania jest od nie­
jakiego czasu drugi korespondent Indćpendance, 
obecnie pierwszy, (prawdziwy pierwszy jest na ur­
lopie), ale jak na dziś, rzeczy przesądza.

Świeżo ogłoszone korespondeneye dyplomaty­
ko cesarską i katolicką. Cesarz oszczędził legity- czne Józefa de Maistre, bardzo są czytane. Au- 
mistów bretońskich z polityki, a może i z uczucia tor poślubił nienawiść dwom państwom. O Anglii 
szacunku. Szlachta bretońską i wandejska była wyraża się kilka razy w tym sensie: trzeba wiel-

, f i f z la n k fo   ! l  i • - 1 -t .  -  1_____.*X „  • ___ideałem szlachty francuskiój. Żadna szlachta tak sil- 
nie z włościanami si§ n*e spoiła, żadna nie robiła 
tyle dla włościan, ile ona. Zapewniają, że dziś je­
szcze uczy się ze 30 młodój szlachty sztuki lekar- 
skiój w chęci niesienia pomocy bretońskiemu lu­
dowi. Panie bretońskie postępowały jak angielskie 
i poświęcały się obowiązkom wiejskim. Legitymi- 
ści bretońscy są strwożeni, patrząc na przyjęcie, 
jakie lud zrobił Cesarstwu. Nie ma jednak w tem 
nic dziwnego. Lud poszedł za duchowieństwem i 
za uczuciem patryotycznem, które go w całój h ran-

średnio. Zboże wprawdzie namłotne, bo kopa wy­
daje do 4ch korcy, ale za to kto dawniej miewał 
np. kóp 100,_ dziś ma za to połowę. Jedno więc 
kompensuje się drugim, a przytem jeszcze na Ukra­
inie i Potiolu, pszenica i żyto dotknięte zostały 
rd zą , co wszystko wpłynie zapewnie na podniesie­
nie się cen zbpza. O kartoflach także nic jeszcze 
pewnego powiedzieć nie można, bo tam gdzie nać 
wystrzeliła W  górę i przedstawia las kartoflany, 
w gruncie podobno niewielki ma się znajdować 
urodzaj.

Pomimo to wszakze, gdy Warszawa rozpierzchła 
się na wsze strony, opierając się 0 Ostendę i dalój, 
nie zasypiają także i pp- kupcy, wyciągając jeden 
za drugim za granicę po najświeższej mody towa­
ry, aby w jesieni traktować powracających z za- 
mórz wędrowców. Kto to jednak będzie kupował ? 
Widać że nad tem pytaniem zastanowiły się [ p0i_ 
skie Bociany, czyli \ \  olne żarty, skoro w ostatnim 
zeszycie, zadały do rozwiązania kwestyę: „ jak
długiemi i grubemi spilkami należy skłóć te pa­
nie, które najdziwniejsze a kosztowne wymyślają 
mody?"—

Ja łt corocznie w tój porze, tak i obecnie nie za­
sypia pola Warszawa, pod względem budowlanych 
robót. Wznoszą się nowe, lub przekształcają stare 
domy, rosną piętra na piętrach, przybywają po­

bić charakter tego narodu, ale kusić się o jego 
naśladowanie, niepodobna.

Moniteur de Calmdas ogłosił cały cyrkularz mini­
stra Delangle, przesłany w sprawie majątków szpi­
talnych. Cyrkularz ten potwierdza com doniósł, to 
jest, że rząd stara się o podwyższenie przycho­
dów szpitalnych, i że zaleca sprzedaż tych tyl- 
ko majątków, które nie przynoszą dostatecznego 
procentu.

Przybył do Paryża z Włoch pan Kraszewski. 
Ma zabawić krótko i wrócić do kraju.

cya używa przysięgłych tyiko w sprawach krymi­
nalnych,^ poprawczych, a nawet cywilnych. Za Lu­
dwika Filipa jeden adwokat sądu kasacyjnego za­
lecał użycie przysięgłych w sprawach cywilnych, 
na wzór dawnego Rzymu i Anglii, ale na ten 
projekt nie zwrócono nawet uwagi, bo wymagał­
by zupełnój zmiany kodeksu. O użytku kodeksów 
wiele pisano; przedstawiano przykład Anglii, któ­
ra nie ma kodeksu. Rzecz ta należy od charakte­
ru narodów. Anglia mogła się dotąd obejść bez 
kodeksu, chociaż patrząc na to, co robi lord Broug­
ham, nie w iadom o, czy się długo bez niego obej­
dzie. K iedy Francya roku 1803, a Polaka roku 
1806 przyjęły kodeks niemal jak błogosławień­
stwo, Anglia ma sprawiedliwość piękniejszą, bo o- 
bywatelską, ale Francya ma sprawiedliwość tań­
szą, prędszą i lepszą. Mówię tylko o sprawiedli­
wości cywilno-kryminalnój, a nie politycznój. Przy­
kład sprawy O’Conella jest zbyt znajomy, a przy­
kład sprawy Bernarda, Allsopa i Hadga, jest zbyt 
świeży.

Paryż 21 sierpnia.
B. Nie wiem gdzie będą wkrótce czerpać wia­

domości liczni korespondenci rozmaitych dzienni­
ków, ale to pewna że teraz są w wielkim kłopo­
cie. Konfereneya paryzka onegdaj zakończyła pra­
ce, ostatnią sesyą na której podpisano konwencyę 
względem przyszłej organizacyi Księstw Naddu- 
najskich. Chociaż pełnomocnicy zebrali się o lej 
i p. Feuille de Conches któren na dworze fran- 
cuzkim pełni obowiązek wprowadziciela ambasado­
rów, czekał już o tój godzinie w pobliskim salo­
nie z przygotowanemi egzemplarzami konwencyi; 
pomimo tego podpisy dopiero o 5ój godzinie po­
łożone zostały i sesya rozwiązaną. W  jaki sposób 
te cztery godziny użyte zostały? Niewiadomo. 
Tekst aktu podpisanego jest już przedmiotem 
licznych domniemywań. Patrie przybrawszy ton pół- 
urzędowy uchyla nieznacznie zasłonę pokrywają­
cą wypadek obrad konferencyi paryzkiój. Kon- 
weneya jak wiadomo dopiero po ratyfikacyj, czyli 
za pięć tygodni ogłoszoną będzie. Patrie jednakże

mieszkania, a ceny tychże pomimo ich liczby, jak 
s ary wysoko tak stoją ubarwione pozorem podat- 
f  '  ^ciągowego i innych. Znam jednego gospo- 
( arza, który  p0 ogłoszeniu taksy od wodociągów, 
wiązie zaprowadzenia ich w domu, natychmiast 
pospieszył do lokatorów z zapowiedzeniem im pod- 
wyz i z pomieszkać; a gdy jeden z nich zwrócił 
mu na o uwagę, że skoro nie zaprowadza u sie­
bie woc y, me ma prawa podwyższać ceny za lo­
kale, odrzekł najobojętnie/; „To mi wszystko je- 
dno, czy będzie woda hit> nie, zawsze taksa istnie­
je." Na takie dictum acerbum, cóż tu było odpo­
w ie d z i-  chyba szukać od kwartału innego loka­
lu, ale wrazie nawet znalezienia, alboż tam będzie
inaczej r

Niezbyt dawno rozeszła 8;ę tu pogłoska o pe- 
wnój małżonce, która chcąc podobno otruć swego 
męża, zadała mu arszemkii w rosole. Skutkiem zaś 
pomięszania talerzy, trucizna dostała się ich córce, 
która padła ofiarą tego fatalnego zamiaru. Nieo- 
szczędzająca nigdy i nikogo _ wieść, podaje nawet 
nazwiska tych osóm Smutnie zatem, że w wieku 
dzisiejszym, dzieją się jeszcze podobne wypadki_

Młodziż szkolna już popowracała z wakacyi 
z tego powodu, osamotnione miasto nabrało jakoś" 
życia, bo dla odwiezienia chłopca do szkoły, przy­
był z nim także niejeden opiekun lub ojciec i rad

nie rad dni kilka p ogościł w W arszawie.—  
Syrokom la co chwila spodziewany jUz w W ar­

szawie, odbył on znaczną podróż, a kiedy po p o ­
wrocie do kraju, zatrzym ał się w Piotrkowie, przy­
jęty  tam zosta ł z najżywszem i oznakami radości i 
uwielbienia dla sw ego talentu. W podobny sposób  
przyjm owany on b y ł,  gdzie tylko przejeżdżał po  
wszystkich miastach zam ieszkałych przez w sp ół­
rodaków naszych. P okazuje s ię , uczuc;e 
piękna w zm aga się w  naszem  łonie i że osobista  
zasługa i talent w yższe są w  oczach ucyw ilizow a­
nych w spółbraci, nad inne przemijające zalety. 
N ie m ało też zadziw iło  nas utyskiwanie jednego  
z ludzi, za którym  nic innegońieprzem aw iało  jak  
tylko ślepy traf fortuny, ze aby tylk0 pojaw ił się 
gdzie jaki literat lub artysta, wtedy w szystkie p i­
sm a natychm iast trąbią o jego  przybyciu, gd y  tym  
czasem  ani o nim, ani om nych podobnych najmniej­
szej nie czynią wzmianki. Szczególna to w  swoim  
rodzaju p retensya. A ie  niechże ów jegom ość przej­
rzy najdawniejsze dzieje już nie m ówię nasze ale 
nawet ob ce! Cóz pom iędy ty]u innem i, robiono  
w n a j u c y wilizowanszćj stolicy św iata, jakiej dwór 
wersalski p rzyśw iecał, kiedy p 0 d ługich latach! 
sław y i prześladow ań pojawił się rzuciw szy swe 
ciche ustronie ów  g łośn y pisarz filozof, i ca ły  P a -  i 
ryż niewyłączając i wielbicieli Ludw ika X V I  u |

ważne i trudne do rozwiązania, bo cena funta 
szterlinga doszła już do 160 piastrów, i idąc tym 
trybem doszłaby wkrótce do niepraktykowanój 
ceny 200 piastrów. Czytałem listy pisane z Kon­
stantynopola które nie tają szczególniejszego wy­
tężenia położenia finansowego. Ogłoszenie^ banku 
tymczasowego złożonego z kapitałów 10 milionów 
franków i któren już na następnój giełdzie miał 
rozpocząć operacye, sprawiło chwilowe polepsze­
nie. Wątpią w Stambule ażeby Ali-pasza długo 
został jeszcze wielkim wezyrem, ma on być za­
stąpionym przez Mehmeda-Ali-paszę szwagra Suł­
tana. Przybycie lorda Redcliffe niepokoi ambasa­
dę angielską. W rzeczy samój jeżeli tak dawno
zapowiadana podróż nastąpi, będzie ona pomimo 
wszelkich twierdzeń widocznie polityczną, a w ta­
kim razie postawi pana Bulwer w dziwnem po­
łożeniu. r

Bawi od kilku dni w Paryżu Kraszewski któ­
regoście mieli sposobność w muracli waszych oglądać. 
Spieszy się on z oglądaniem tego co jest szcze­
gólni^ dla celu jego podróży niezbędne. Dziś i 
jutro przepędzi w Bibliotece Cesarskiój, która jak 
wiadomo posiada najkompletniejszy zbiór rycin i 
i sztychów. Ikonografia polska jest ulubionem za­
jęciem naszego meoszacowanego powieściopisarza. 
Awiedza także wieczorami teatra. Znalazł kilku 
znamienitych artystów, ale przyznał to co wszyscy 
znawcy przesądzili, że Paryż niema naszego Zół- 

owskiego. Śmiało możemy się poszczycić że ża­
dna stolica me posiada podobnego aktora.

Trybunały departamentu Sekwany sądziły w tych 
dniach sprawy naukowe i milionowe. Grupowali 
adwokaci cyfry jakby buchaltery banku francu­
skiego, a sięgali wywodów przeszłości jak archeo­
logowie instytutu akademicznego. Sidi Mahmud- 
Ben Ayad były jenerał w służbie Beya Tunetań- 
skiego, procesował przed dwoma laty pana swe­
go. Zapozwał go przed trybunał cywilny o zwrot 
zasekwestrowanego majątku, Ben-Ayad był wiel 
ką figurą w tunetańskiój rejencyi, prawą ręką Beya. 
naczelnym wodzem i admirałem; ministrem finan­
sów i poborcą jeneralnym. Był faworytem Beya

drzwi swoich przyjmował. Mowa tu o Volter 
którego za ukazaniem się w teatrze, koronowa 
wieńcem laurowym!

Cieszyć się zatem raczej winniśmy, aniżeli r 
wstawać na to, że oddają hołd osobistym zasługi 
ze praca i talent zyskują uznanie, bo tym tyl 
sposobem zagrzani owym bodźcem uprawiać 
sztuki i piśmiennictwa, wyjdą na ludzi i chlubę k 
jowi przyniosą.— v

Aby wam dowieść na zakończenie, jak piekr 
go w tym roku używamy lata, dosyć będzie prz 
toczyć, że niektóre z drzew owocowych i mil 
po raz drugi zakwitły. Zjawisko to wprawdzie n 
jawia się nieraz u nas, ale na to ♦ i •
pięknych dni, iakich używamy w tym roku

Właściciele ogrodu pod firma R r / V  •
jąeego przy J e L o l i i i c j  S y ^ Z f S ^ t  
wę kwiatów. Corocznie oni to czynią tylko w p 
rze wcześniejszej lecz w roku bieżącym widIćP 
susze przeszkodziły temu. A że w Warszaw l e z m  
dujes.ę mnostwo zwolenników Flory, przeto S e  
osób znajdzie w zwiedzaniu tej wystawy rozrywk
przez cały tydzień bieżący p r L  k tó r /  trwać la
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. .  p oczu ł faw oryt, żc zmienne i w yjechał do 
Francyi. B ey  kazał zasckweslrować jeg o  dobra.

kową. strażą zam-

P otym  wzywał i prosiF  ażeby ieneralVv 0 0 ^ ^  | Pnr ”r^?aeK Pocłl.°du byJnastępujący: Dwaj furye- 
w ró c ił, obiecując Z  I S c z e S . 1 f e ™  dw o™: dwaJ J e r o m e  pokojowi, stol-

R zeczony muzułmanin dalekim był odmówieniu S a ż e ^ JIh l  Y’ marsZa ek ’ JCW. Ar- 
obietnicom: K u pił w  Paryżu za oszczędzony “ f  w“ aJ?° Pt°  °  SW,-vch ochm istrzów , J. 

v c r o sz . du Saumon 5 ^ MT . ktoremu towarzyszy , pierwszy podkomo-uchroniony g ro sz , Passage du Saumon i dał za Ir™ u ' , .  .....  e — puuaomo-
3 m iliony księciu M ontmorency. I W  E  k̂ .p,t,anow 'e . g w a r d l. 1 P'.erwszy jenerał adju- 

1 P  . * r ! iVUPI ł jtan t, piastuna księcia z dzieckiem * w  krześle niesio-
niego  
h o te l, kupił dobra,

B ey  bronił się zarzutami 
nadużycie w ładzy i przeniewierstwo.

nostarał się o w ie lk a  n i  ' Księcia z uz.ecKiem • w  krześle  n iesio-
Vhcnczas ro zp o czą ł L n l" ' " l . P ie™ s^ / ę hn!‘f z ^ a j szam belani ze stanuralizacyę francuską W tenczas rbzpocztf oron™ ocnm .suz . uwaj szambelani ze stanu

"  ’ -  - rzutami i  oskarżał faw oK ta o l J  ^ ^ 8 0 ’ ,tUdZ,eZ ^°^'ely s{u/,?b n e- JCW . Arcy-
i przeniewierstwo. s 2  J “ kw eąie w  towarzystwie swoich ochm istrzów i o-~ w awuiin ucnm isirzów i o-

p isały^się na*komp'romis a sędziego p o lu b o w n e ^  t e 811--  "- T T *  łuczników szła
wybrali w  osobie N apoleona I I l f 0 . C e s a T i f  | s ki P°  CZł° nkÓW r° dziny « sa r -

ssLSTSKikSass." fż f  f t A h w ,etl>k/°,wari?f™*•**»

i pracy. B onosił koszta , które w vlikw idow nł Niń n . g jaK0 PontynKanta, który stał
bardzo się zgodzili m o co d a w c/za m o co w a n y m  P Pr z y ?ł.tarzU oproszonym i na ten obrząd
L esseps w ylikw idow ał blisko siedm kroć sto fvsiecv  ̂ L blsku.Pam |; J- C- W - Arcyks. Fran-
B c n -A y a d  nie chciał dać tylko 19 y - |c iszek  Karol jako ojciec chrzestny stanął po lewój
ków. Proces w ytoczył się p £ e d t r y b m ^ M ' in  1- ° ™  Tl ochm istrza, J. C. K. S o S
stancyi, któren przysądził średnio proporcyońLlnie L y e h ' k W zn n f^ '6 r.°d? ny uda.1‘ s!e do Przjgotow a- 
75 tysięcy franków powodowi. Rosor-niw hvK-1 I klęczm kow, piastunka z kobietami służebnem i 
interesujące, obrony bardzo d o w c W  ^ 0 ^ 0  ' P°  str(>nie ołtarza, tudzież dw”
więcej zajmującą sprawę sądzono zaraz’ nastennvch tu t™ * zrn,ankowani szambelani. 1
dni. S zła  rzecz o księcia marszałka de Soubise nie L v n n - I ^ 1116 P °ntyflkant odczytał exorcyzm i zada- 
szczęśliw ego wodza z pod Rosbach. Pow odem  U n v t uał em’ na które ojciec chrze
b y ł książę d’Aum ale a stroną pozwaną nieiaki nnil ^  <?W‘ i' • ,erWSZy. 0chmistrz oddał n astę-
D e e le r e g , a raczój jeg o  spadkobiercy. Ogrom ną Ktnip P;'a nce dziecko)- która takow e położyła na
fortuną księcia Soubise podzieliły  sie d w ie ^ o -w ^  hr T  1 P °moę3 służebnic obnażyła ile potrzeba.

rządową machin na Solcu w W arszaw ie, Aleksan  
Bobrownickiem u, za ulepszenie sieczkarni, oraz za 
dobrą konstrukcyę innych machin i narzędzi rolni­
czych. Zarządzającemu fabryką tytoniu w  M o­
skwie, Bazylemu Bostandżogło, za zasługi położone 
w ciągu 15-Ietniego zarządu rzeczoną fabryką. — 
W mścicielowi fabryki wyrobów metalowych w W ar­
szaw ie, Robertowi Roi b e, za dobre wyroby mie­
dziane i brązowe. W Iaścicielom papierni Newską 
zwanej w  Petersburgu, braciom W argunin, za ob­
szerną produkcję różnorodnego papieru do pisania, 
rysunkowego 1 drukarskiego, oraz taniość szcze­
gólniej ostatniego.—  W łaścicielow i zakładów żela­
znych w  dobrach Rhzmie gub. radomskiej, obywa-
TP n u ; i  n n m c h o m n  A I ^ I . „ t i r -  J

pujących wyrazach wiadomość o traktacie zad ar­
tym między Chinami a Rosyą:

"W ażna nowina potrzebująca wszakże urzędowe- 
T° P®tw ,erdzenia, krąży w  sferach dyplomatycznych, 
rh 1 stanowczy urządzający granicę rosjjśko-
mióli W ok° l'cach rzeki Amur zawarty został
nPP. / ^  reprezentantami państwa Niebieskiego i je- 
wróz'hfUm 'rna,tarem Syberyi wschodniój. Dobra to 
Gros i in ^1 ’j /a d ó w  które prowadzą teraz baron 

r i L  Ktgin w  Tien-sin“.
ści uw agę* ? a®ffPnj§cą dodał do tćj wiadomo-
s o c S  to f aklko,w:iek będzie wypadek tych ne-
nvm dla’ FrancrTna’* Ze nie bfdzie on tak korzyst- 

dla brance, , Anglii, jak jest dla Rosyi trak-telow i ziem skiem u, Aleks? za S t  p o m d k ^  S  dla Rosyi trak-
zelazo kute 1 odlewy, zalecające się dobrocią wy- w iad om ość o traktacie tym n i  ̂ (, !I1S. ^  deze.l| 
robu i cenami um.arkowanem i. -  W łaścicielow i w olno, że obecność flot f r a n e n S f ? 8 -e } ,Wn° S-C 
fabryk, rozmaitych wyrobów tkackich w  R odzi, Ju- mało s ę przyczyniła do s p r a l i !  a"8‘elsk,eJ n'e 
buszowi W ergan, za adamaszek m eblowy i serwety ku. Chińczyk! starali sig u s u n a f Ł  g,° WJP 
kolorowe dobrze w y r o b io n e .-  W łaścicielow i fa'- ru i pozyskać ją na swoją str0 J  T L '  T °  
bryfc. instrumentów muzycznych dętych w  W arsza- wyprawa angielsko-francuska w y p a S S ™ ,^ 0̂ 6?  
w ie Adolf. W ernitz, za instrumenta dęte nowój korzyść lego państwa. yP dła głow n,e na
konstrukcyi podług w łasnego pomysłu. —  w i . ; . , -  I ,-.i. =...•.
cielow i fabryki wyrohów jubilerskich

szczęśliw ego wodza z pod Rosbach. ł ,ovvod( m i!tn v  ń?ln PI,Satn e nr} Ua ’ na ktÓrc OJcioc chrze‘
b y ł książę d’Aum ale a stroną pozwaną niei\aki nnil ^  ?Wia i' • ,erWSZy. 0chmistrz °ddał nastę 
D e e le r e g , a raczój jeg o  spadkobiercy. Ogrom ną htnin  P.‘ unce dziecko, która takow e położyła na 
fortuną księcia Soubise podzieliły  się dwie&o-łoWy T v m n A / pom o^  sfuzebmc obnażyła ile potrzeba, 
wyobrażone przez dwie r o d z in / K o n d L s z ó w ^  I Z  pytntyfikantn  obmył ręce i stanął na sto-
Rohanów. Część Rohanów u leg ła  rozmaitym zm ia- Istniki nr7P!,0 ] (rzem’ la?lunka oddała teraz chrze- 
nom. Niejaki D eelercy w czasie pierwszój rew o- I który z nim , P!®rw®zemu ochmistrzowi,
lucyi ponabywał nie bardzo godnym  sposobem  I ojciec chrzestny stnH ^r? \  a s*an^k J. C. W . 
D, ł » , S „ n »  f l j w  .eg o  . p f d t /  „ „ V „ i ,  pyi ^ k T  < £ ? j £ r f ’o f i Z Z ' j S ' Z Z ?
w roku 1814 1 1830 porobił tranzakeye n,e bar- tania zadawane przez pontyfikanta n ^ z  m rhr™«,‘ 
dzo lega ln e , bo oparte na tajemniczości. Praw o dopełniony został. Nowonarodzony otrzymał na 
francuskie dozwala zwrotu sukcesyjnego (retrait chrzcie świętym  im iona: Rudolf Franciszek Karol 
su ccesson al), to jest ze spadkobiercom  naturalnym \ Józef.
służy praw’0  odsunięcia nabywcy od kupna części! Pn dnnplnicnin i  . . j . ,
su kcesy i, za zwrotem summy za którą nabył. T e  
go  prawa chce użyć książę D ’Aum ale. T ego  si.
przed trybunałami domaga. Niezm iernie b ył inte­
resujący tok procesu. Niezm iernie zajmujące obro

. , ,  . - . W ła śc i- | W iadom ość ta jak już doniesionem  hvt«
^ I ? 0Wu-Jub!lerskich i b ity c h  Iszem p iśm ie, potwierdziła się. O t ó ż w Ł hW ” ' 

rohv h ih n ^ 1 L- d,ger’ za P'ekne wy- razach donosi o niój telegrafem książę M ontebello-
Ł e n i i^ z a g r a n ic z n y m  - ą K P° <ł wzgIedem w y. „Petersburg 20  sierpnia 1858. Poseł francuski do 
skiem u Aleks W ołosko w ^ UPC0WI Petersburg- ministra spraw zagranicznych. Kuryer, który 27g0 
_„i • ’ , . " , 1 . obszerną produkcyę f czerwca opuścił Tien-sin, i przybył droga ladnw i
k anto^^ kaV eluszv w ' w a r ^  r(!zma*tycb' ~ rFabry- przywozi lisięciu Gorczakowowi wiadomość, że traktat

Fran W ojszyc- zawarty został między Chinami i Rosyą, jednobrzmią!
wykończenia lekkośda i ceifim  S'^ d“kładnosc'? cy w  s«ych  głównych zasadach z traktatami za- 
Towarzystw u upowszechnienia TpU przys.^Pne™J; Jwarlem i między Chinami i innemi państwami. P or- 
dlu w  kraiach Zakankazkiri. Jedwabmctwa 1 h an-jty  są otw arte, w olny obrządek dla religii chrze- 
celuiący dobrem wykończenipm ™ • slJrowy ?cians.k, ĵ przyznany, ustanowienie konsulów przy­
śnią- oraz za starani-i o o n n w f°  tf -e™ ' *• ^ n° ‘ r  1! ni'emni('j wysłanie ajentów dyplomatycz- 
b S lw a ^  kraiowego -  ? , ' e Jedwa- h y c h  do Pekinu w  razie potrzeby. F. ancya i An-

ogrodzie botanicznym w  W a r z z a w ff  ° C  t Z S S  f i o d z S ” *'’  ^  ‘Cg°  Pien'e i"e WJ'“ '
wi , za usiłowania w  celu upowszechnienia p - ,—  I -------

H auboid, za poftęp w  w y r o b ^ r T a p T c I r k ^ r r lu I - /  K ro a ,& 1 * m ię ja c o w s  i M g r a n ic z a H ,
OniO.SC SWÓJ S z t u k i ,  d o w ie d z io n ą  p r z y  u r z ą d z e n iu  I K r a f e <5w  25 sierpnia. Zapowiedziane otwarcie wystawy sfn

jeszcze dni k ilka  czekać; ale jakże'

, ... ------------
| wrócili następnie do sali chrztu.

Po wyniesieniu chrzestnika, pontyfikant zainto-
I f  . , .   tt l a d u i c i e i O W l

imion .w oięl; n ieę rz ed .w a lj ,- .................  IS  b e, t f f b T k o u Z .  P ^ t e p iy x b .  -  w i a ś c S

czna

® uiupuiuaga, rządzi
m eradzi, m uszą d la dwóch lub trzech osób m arnować kilka go­
dzin czasu , a  nadto zastąpić im sobą katalog. Postawiono u 
schodów żelaznego rycerza, lecz ten zam iast odstraszać natrę­
tów, spuścił przyłbicę i nie patrzy  na  n ich , zwróciwszy całą u- 
wagę swoją n a  przeciwległą aksam itną oponę carowej Maryny 
Mniszkownćj. Postaw iono zatem na dole żyw ego rycerza, a  ten 
nie p y ta , co zacz , lecz nikogo nie p uszcza , prócz członków 
wystawy i służby potrzebnćj im do pomocy. P od  taką opieką 
niewzruszonego niczćm strażn ika . uporządkowanie wystawy pój­
d z ie  s p ie s z n ie j .

Na. ju trzejszym  to je s t czwartkowym koncercie pani P e 
sca ton  czyn raczój T icfensee, oprócz w ielkich kompozycyj ^  
wyborną kapelę pułku A rcyks. W ilhelm a wykonać się mjącyeh 
usłyszymy koncertantkę w wielkiej ary i z „E rnaniego“ „ W  
lam i“, w A ndante B eethoveaa z „as dur“ , w aryi z „C yrulika",

, __________  .w ała  hp7  trah ; L-r.tłA,., „ “ . ,a uuopic-i w jiioiiczoiie obok cen przystępnych. — Włnśpiriol-
K siążc d ’A um ale w ygrał ale likwidacya ostate- cami służyło Po Te Drum nmO€lr k Pat 'OW Zf  S-T!f I fabryki w Yrobów  stalowych w e w si W orsm ie 
na m asy i wykazanie summy jaką ma zwrócić, IJ C .  M d w i n / l e i  / r s t o r n S  "k,PrZySt5Pl1 d°  I g^ e r n ii niżegorodskićj, Natalii Zalaw in, za p S

potrwa w ed łu g  słusznego zdania adwokata L eona Iziożyl powinszowania i no/n-m l n i . .  o n i w s z y  s i ę ,  wyrobach stalow jeb. —  W łaścicielow i łabryki
jeh ow ieb stw erff N? P^n K S ?  S a S ^ i

K r a k ó w  25 sierpnia. Z okazyi szczęśliwego Lunął s ięPdo pokojów^rzygM ow^nych. 'po^chwiliIsrernTś^produkcW 3 — °\V ł'a .lan!°^c i? ’ (. raz za ob 
rozwiązania N. P an i, gmina miasta Ropczyce prze- udał się N. Pan do sali zbiorowćj, aby przyj- palnej w  W arszawie V' ła ^ lcielom fabryki broni
znaczyła 30 złr., a tameczna gmina żydowska 100 m ować powinszowania, poczóm udał się do swoich mkov!i za h?óó lnń T  \ f  °.Czy ! Janowi Jachi-
złr. na fundusz inwalidów obwodu tarnowskiego. I pokoi. I - .® ^  ’ b a iF j?  dokładnie o d r o b io n ą .-W ła - 1— » auto ojeemoveiia z „as dur“, w aryi z Cyrulika"
Na ten sam cel gminy w iejskie powiatu Ropczy- J. C. K. Ap. M ość pismem swojem  gabinetowćm  m ocn e°7  tanie wvrobv L & r,kLi,rad0,VŜ j , Za I waryacyach Procha, piosnkach Komorowskiego i hiszpańskich 
ckiego przeznaczyły jednoroczny dochód z dzierżawy z dnia 22 b. m. nadał J. C. W . nowonarodzonemu I W ła śH r ie ln m ^ ^ c b ;  w loscia,‘“kic w ełniane. —  A^ stka poHgiotyczna da się słyszeć w kilku językach, a lubo 
polowań swoich, wynoszący 150 złr. przyobiecując arcyksięciu Rudolfowi jako Cesarzewiczowi zwy braciom T fabryki zwierciadełI w  'W arszaw ie, m<5w,ą, że muzyka ma współuy język, p^cież my wolimy ro- 
ten fundusz pomnożyć jeszcze dobrowolną składką. I czajem dawnym domu cesarskieeo ordpr /’k e l L S  J ! .  • ^  za zwierciadła wielkich rozm iarów, 17j"m'a6 1 s,owa Pod muzykę podkładane.
P rocen t z tego  ma służyć na zaopatrzenie coroczne runa z pom inięciem  w szelk ich  obrzędów  °  I , z” aczaD ce S,S dokładnością pod lew y. _  Fabry- ~  Wczoraj odbywały się na Błoniach p0piSy szkoIy art
jed n ego  inw alida z p ow iatu  R opczyckiego. I —  B iuletyn  lekarski w ydany na dniu d z is ie ie /v m I r W> Pow ozow  w  W a rsza w ie , A leksan drow i leryM iej, które ściągnęły mnóstwo ciekawych. p r(jby odbywa-

—  G m ina W ysoka w  obw . Jasielsk im  ofiarow ała I o godz. 8ej rano, brzm i: |L v k  /a  Po w óz w zorow ej konstrukcyi i tak iegoż Iue zcstrza}ami wszelkiego rodzaju i z ogniami w służbie ar­
na uposażen ie szkoły tryw ialnej w  m iejscu, gotów k ą Jej Ces. M ość spędziła dzień w czornk™  w  ”  'ą sc ic ie low i labryki narzędzi r o i-1*y,eryjskî r używanemi powiodły się bardzo szczęśliwie. Deszcz

4 0 0  z łr ., a w  ziarnie 10 korcy pszenicy i 10 korcy danym stanie zdrow ia, W yjąw szy jed n eeo  w  e in o n lto ln ld  rTck w  ^ pe’ gu r? d °m sk iej, obyw a- rozP«,lzi} «ićzów zawcześnie, wytrwaisi
żyta, następnie zbudow ać dom  szkolny, tudzież ściąć nocy siln iejszego n ieco napływ u Dokarmu k î ń i f  I • Jackow i L ipsk iem u, za korzyści jak ie  0 d- P«yj«cć wieczorem ogniom sztucznym,
i zw ie ść  0 » i , g  drzew a przeznaczonych „a „pał Sz k t  L io m , co , L P“ r; S S . ," ,! 3 S 2 ™ f c 1 dobrych -  ' -  « - *  —  - .................. *

(Dok. nastąpi). 
W  i  o  c  h  y .

Łjiza,   J ,  1.VV.J ^ u iu Cjj>z e ir0 n ie c u  iiapiYWU pOKarmu ku n i p r - l n n s i  m ip i« p n w n ^
i zw ieść 6 siąg drzewa przeznaczonych na opał szko-1siom , co było powodem niejakiej przerwy snu no-lrzędzi rolniczych 
ły  przez w łaściciela Dobrzechowa. Grunt pod dom cnego, stan zdrowia N. Pani jest zaspakajający 
szkolny nabyć zamierza gmina W ysoka łącznie z X . |N ow o  narodzony ksiaże iest silnv i zdrów |
Buchwaldem proboszczem w  Dobrzechowie. I - Z a m ia n o w a n i „A:hm /  i dowbdzca 8g„ r i . , ,  z Bzymu d o ^ ^ e g , - ^ .  w  „ I S J

C. k. Minister spraw w ew n e.r« n ,d . p i a n o w a ,  d o w ć d z ę , ^  f I S S ^ P ^ S *  S ^ S Z
-a Ignacego Krauss, lekarza obwodow e0o_w Kra- ner wojsk Andor Melczer de Kellemes. dowółD™ L;*™  Nie tmHnia «ie 08(1 jego odnowie-

zostali do końca by się

— „Krak. Ztg“ donosi, że we wtorek obchodził 5 0 - l e t n i ą  r o ­

cznicę swojój służby wojskowej komendant twierdzy i miasta 
Krakowa fmpor. bar. POck. Dniem poprzednio oficerowie i n ż y -  

nieryi dali mn obiad, jako naczelnikowi 2ćj sekcyi jlnój dy­

la. k. lum isier spraw wewncu-*>j- i "wuzcą ogo korpusu armii; Fmpor. i dyv
Dra Ignacego Krauss, lekarza obwodowego w  Kra- „er wojsk Andor Melczer de Kellemes, dowódzcąjniem . Nie Rudnią się tem^^dośyć'“w e S T “° 7 ^ 1  
kowie, członkiem stanowej kom isji lekarskiej przy 8g0 korpusu armii; pułkownik Ludwik Enhuber jak zwykle żyją z dnia na dzień ", y ’ g e
rządzie krajowym w Krakowie. u inżynieryi, inspektorem inżynieryi i bry- szłości. Zakon Maltański p ow ołań! w y? C ? rzy1

ie- & eni w B u d z ie ’ a Pułk- Gedeon Rado de St. nia roli w  sprawach wschodnich7 S I S ®  ° degra'
I • ?ny 2e sztabu inzvniervi. insDektorem in>v-l nflństwa ottomariskifti?n ^ u p ad k u  I

r — -------:— "  Z Z  , vornip-1 W B u d z i e ,  a pułk. Gedeon Rado de S t .|n ia  roli w  sprawach wschodnich rk «,iio  c5;a‘
u  24 sierpnia. Gazeta Wiedeńska I ze sztabu inżynieryi, inspektorem inży-lpaństw a ottomariskiego zbliża sie «7vht ir!1? 1
jujący opis obrzędu chrzestnego wczoraj niery, , brygadyerem w  W eronie. Jen. major i b ry-lje ono się tylko kłopotem  w  l S  Zy,m u'

| g  y r hr. Fryderyk Zedtwitz Dosunietv na Fm nor.lnaństw a euroDeiskie j .  , Sl£ znaJdują

U i e d e i i
szcza następujący up.s ouizęuu t u ™ 8uw 6u .......... " 1 ^ :  ‘ urreM yerem w  W eronie. Jen . m ajor i b r y -lje  ono się tylko k łop otem  w ^ o n a 7 n, x f ' T -, iJ z i« e j8 z y  Mornin* p ost
obytego: , nn P h / 5  hr" Fryderyk Zedtwitz posunięty na Fmpor. państwa europejskie co do !■ znajd,'D  clono8i , że k s i^ ę  M ałachow y żeni eie z j a S  kre

W  poniedziałek d. 23go b. m. o godz. 2 ój po po i dywizy0n era . puikownik hr. Jan Hoditz-W olfra- spuścizny. Zajmuje um ysł\ n S l  bf J Wl.elkl^  h n ą  Cesarzowej F rancuzów . D zisiejszy  Times ża" 
łudniu odbył się obrząd chrztu noweurodzonego mitz, dowódzca 6go pułku huzarów król. W irtem- wyspy na morzu Śródziemnem OwA" 7  bP° SI?w Zl1e d a , ab^ zach °d n ie poskJom iły rozrzu
Cesarzewicza w  Laxenburgu w  zwykły uroczysty bersk,ego, na jen^.a£ mą|ora i brygadyera. tański, silnie z o r g a m S n v  ^  Zak° n- Mal‘ l tne o T * * -  7  ° ZrZU
sposób. Przed naznaczona godzina zgromadzili się . Raron Sina nm eł erecki nrze/naezvt zn k a/v iln vm  usunąć ni„ 'w a“y, , mogtby w  razie da- L o n d y n  Zó sierpnia. riAr,00™ i„„ai _• ...

Przegląd polityczny.
D e p e sz*  f e feg r< s/iCz n e

L o .n d 7 nJ i r E a c b DzisIej8Zy MominS  p ost>si, ze ^ ? ^  cIiow y żeni sin 7 labo<s i„„

"  ■; » . I . j  /  JCIICI  d i - i l l a j u i  a  i  U I Y K a U y e r a .  i  l a i i a Ł D  o i i m c  Z 0 r 2 a n i 7 D W A n v  m ' A i  .  ,  ŁUC T

zed naznaczoną godziną zgromadzili się Raron Sina po<eł grecki przeznaczył z okazyi nym usunąć nie jedna t n S J w  • T  raZ'6 5' L (
męski w  wielkiej ga li, damy zas pała-1 urodom Slg Cesarzewicza 10,000 złr. na zakłady dać wyspę Rodus któ?a d a tn ? R ' ,  ?Za ^  7 ?d.‘ 8jana
ijowe w  zwykłym  przy obrzędach stroju, dobroczynne w  W iedniu; bankier Eskeles konsul Cypr, możnaby także n n « / l  , P d równirez chana
tonvch na ten obrząd nnkoiach w L a-|d u n sk i i bankier W odianer po 2000 złr, na lenlrnznlim o -r„ , ,.,P^.wierzyć w  jego ręce J e - |P r e z j

sposób. Przed 
c. k. dwór
cow e i pokojowe w  zwykłym  przy 
w  przeznaczonych na ten obrząd pokojach w  La-

L °tnefe7 raf2e i 8i er? nIa- D ep esza  b ó lo w e j  prze- 
podm orskim  do Prezydenta Bu-

r„li a mn,o?aby
ica [ące Są w  krótkich słow ach widoki, kieru- ten był n Jw ym  w ezłem  g ° T ° ’
1Cą, l Ji C,e lU usiłowaniam i w  odnowieni,. te<re Lłńrych W??łem  m iędzy obu narodami,

k r ó l e s t w o  P o l s k i e .

w  sali chrzestnćj.
Skoro wszystko było g o to w e , doniesiono o tem 

J.C. K. Ap. M ości za zam eldowaniem  mistrza cere­
monii przez pierwszego ochmistrza. N. Pan z J C W . i -   - j^ ię c ia , z
Arcyksiążętami i piastunką niosącą nowourodzone I tejsza gazeta rządowa, 
dzi cię na bogato wyszywanej poduszce, tudzież1 
z służbą żeńską przeznaczoną dla niego, wyszedł 
z środkowych pokoi Jćj Ces. Mci.

W ychodząc z tych p o k o i, w  sali pierwszego 
piętra piastunka 
odebrała dziecko

niektórych tajnjch radców^ podkomorzych, stolni- dukcj. przez wszystkie procesa.- |  1 m ° Zeno*
w  tym celu w  pomienio-1 W łaścicielowi zakładu fotograBcznego w  W arsza. 
posuw ał sio a o „«i: ----- l.„.o Karolowi Bever   r   . „ u . . .

m iędzy
na interesach i wza-

w przeznaczonycn na ten oDrząa poKojacn w im - i   * “aniuer W odianer po ^uuu zfr, na ten rozonmę. Te sa w  hrAthioU „i , 11 i  i  tak iak i o
xenburgu. Nuncyusz apostolski (w rokiecie) u d a ł  s i ę  sam cel, a bankierowie Boschan i osoba nie chcą- jące tu usiłowaniam i w nH n!  • ,W !’ kieru- ten był n ow ym  w ęzłem  mi
bezzwłocznie na miejsce przeznaczone dla niego ca byc wymienioną po 1000 złr. W  ogóle z okazyi Zakonu , któreso wielrv nH tw ien,.u ‘e g 0 .?ław neg° Iktórych sym patye opierają się _  
w  sali chrzestnćj. r^ ż L  fundusze dobroczynne mnożą kszćj częśc Francuzami ^ e z y d e J o d p o ^ d  Fa „Drut

...........................................sf '  £ ywaD  na cele miłosierne. Ze wszystkich był niegdyś przez Francuza 2  Z.ałozonJ ?  T T T  do rozpow szechnienia re lig ii, cyvGliza-
stron monarchii nadcłmit*.-, doniesienia o obchodzie! wrócić b l — __ Fzyz me mozna pnj jc y i, wolności i panowania praw. O by zatem  w szy-

. L  IC. kraje  chrześciańskie m og ły  się /jednoczyć
stron monarchii na^j^0j za U niesienia o obchodzie w r ó Z  f l ^ Z l r ^ Z T  Cz%  T  T * m -pt
leT sa Ig a S kr, i t Hia’ 2 któryCl1 » I cl3 8 ' druk“ie l “- le - «  w s .,s lk le  p n e ' u l / " / '  I w celu " ',,jo  ,:r,rf ' ac,™ !klf  »>ogły . i ,

g ** R ? ń by nie m ołna ic h a w r fa ić ^ ^ S a k o Z lp o d .^ " -  S  ’ “ Jj-
k'ęm aby je posiadali wyłącznie Francuzi? Czy czas w oinv g °  prZC87 ’ P
dziez francuska nie miałni™ o n i,.! .  udzia-I * 7 ’

iii-i p iw . ' V e b r a n y c h  w
. * 1 PrKei korytarie posuw ał sig do sali chrze-1 wie- Karolowi Beyer, ,a  rozpowszechnienie i ulepske-1 C h i n y -  I

•tnej. Droga którędy przechodzono, obstawiona by-1nie sztuki fotograflcznćj.-Zarządzającem u fabryką) Kilka dni temu Indipendunce podawała w  nastę-1

, D zisiejsze poczty wieczorne nie p rzyn iosły  nic 
n ow ego prócz rozumowań nad p rzesz łością , nad 

I za m U ;„ cieill konferencyj, opisów uroczystości w ie- 
li i poczdamskich, z których p ierw sze p o- 

powyżćj.

BŁ»o6«fc«*w.iU Kekktor odpowi^ihlny.



4 CZAS z ezwartku 26 sierpnia ?.

Kurs papierów publicznych i pieniędzy.
JM Krabów 25 sierpni*-

zh
itr.

Banknoty polskie sa 100 tir 
Babie obrączkowe agio . •
Talary praskie sa 150 rir.
Cwancygiery
Pdfimperyaty rosyjskie . •
Napoleondory 20 fr........................................... .....
Dukaty hoLnd. w ażne ........................................,

austryackie . . . . . . . . . .  n
Listy zastawne galicyjskie z kuponami . . ,
Obligacye indemn. * kupon............................. ....
Potyczka narodowa z r. 1854...........................„

..s taw n e  polskie z kuponam i. . .
W i e d e ń  25 sierpnia (telegraf.)

Augsburg
Hamburg « • • « • • • • • • • • • * * *
Londyn • • * « ■ • • • » • ■ • • • * *  
Pary i  • • • • • • » • • • • • • • • • *
Agio od złota............................................................
5 • /, M e ta l ik i............................................................
*%*/• ■  .....................................
4%  ,  .................................................................
r / i  ,  . • • • • • • • • • • * *
Losy z r. 1834  ........................

,  „ 1839 .......................................................
,  ,  1854 .......................................................

Potyczka narodowa  ....................................
Obligacye indemniz. g a lic .....................................
Akcye Bankowe..................................................

.  kredytu ruchom ego. • •  ..................
,  kolei franeusko-austryackioh

^ ^ ^ k o le i^ tó ln o ra tó '
l i i r i w  20 sierpnia

Dukat holenderski.........................
jj austryacki . • • • • . .

Pdłimperyal r o s y js k i ......................
Bubel rosy jsk i....................................
Talar pruski . . . . . . . . .
Pięciozłotówka p o l s k a ...................
Listy zastawne galic. bez kupon. .
Oblig. indemn. galic. bez kupon. .
Potyczka narodowa bez kupon.

i w a  23 sierpnia.
PdG m peryały..........................................
Obligi skarbow a......................................

kupon • • • * • • • • <
Listy zastawne H I okresu.....................

kupon . . . .  » . . . . i

rubli

rubli

W  row ie w  24 sierpnia. 
Banknoty austryackie. . . . . . . .
Polskie bilety bankowe..........................

,  listy z a s taw n a ..........................
Poznańskie listy zastawna 4 % . . . .

■ • » *V.V. • • •
Oblig. kolei k rak .-sz ląsk ......................

iądą,* ; lacą
444 440

6 5%
99 V, i9

1 0 3 /, 102%
8 16 8 10
8 10 8 4
4 47 4 42
4 49 4 44

81 80%
83'A 82 y,
813/, r l
99*/, 98%

L-2%
75

10 5

5
81 3/ie

109%
82 % 6
81

937
*34

4 46 4 43
4 48 4 45
* 17 8 13
1 36 1 35
1 52) 1 31)
1 11 1 10

80 45 80 20
82 40 82 10
83 20 62 45

___ 5 44
93 41 —  —

— 1 5 8 |
14 82 — —

— -  10)

.9
90% —

98 —

— 98 %
— « * / . ,
— 79 '/,

H S tarrrńaka Izabela w ł*. dóbr z W arszaw y. Szymanowski 
M an rv cT w l dóbr, h r. Walis Zoila w łaś. dóbr z Rzeszowa 
RudnUki W ład y sław  w ł. dóbr z Piszezan. Adler Józef ko­
n i e c  Rierhke Franciszek inżynier z W iednia. Lipiecki Stani­
a ł . *  nbvw., Krassowski Michał o 'y w ., W alz Włodzimierz 
obyw z Krynicy. Hr. Rey W ładysław  oby , hr. R ey Artur 
obvwl * Galioyi. Alder B,, W alter Krzysztof, Hoppe Konstan­
ty knpoy. Nordmann Maks w ł. dóbr, Dzwonkowski Apolinary 
w łrśc . dóbr z W rocławia. Henoig dyrektor banka z Berlina. 
W eissenbach Karol m ajor z Karlsbadu. Loebenstem J. doktor 
medycyny z Ołomuńca. Rciohmann 8. * Prus. O rłow ski Ale­
ksander wł. dóbr z Rosyi

W yjechali; Maotler M. kupiec , Schultz a .  do P r a g i .  
Kiojnowski Ksawery ksiądz, Speyer Albert kupiec do Lwo­
wa. Hennie A. dyrektor banku do Jass . O rłow ski Aleksander 
wł. dóbr do Vłłooh Dzwonkowski Apolinary w ł. dobr do Ga­
lioyi. W eissenbach Karol major do Sobolewa.

HOTEL DREZDEŃSKI. Kryderyk R eiser ro tm istrz , Igna­
cy W awrzyozko ohyw. z Tarnowca. Franciszek Seholz urz 

Graeu. Ksiądz Feliks Bu hwald kanonik, ksiądz Ignacy Da­
niec z W iednia. Ksiądz Jan  Mazurkiewicz z Częstochowy 

HOTEL ROSYJSKI. Stanisław  Ośmmłowski w ł. dóbr z ło ­
na z Ems. Karol Keller, Amalia Kollermonn w ł. dóbr z Ma- 
rienbadu. Józef W asilewski w ł. dóbr z familią z Karlsbadu. 
Ferdynand Schiller lekarz pułkowy z familią z Wicdcia. Sa- 
jlna Kaspary, Rozalia Kochanowska obyw. z Drezna. Ksiądz 
Antoni Gałecki kanonik z Tarnow a. Ksiądz Tomasz Ponto- 
wski proboszcz z Brzozowy. Franciszka Pontowska obyś at.

W y je c h a li*Edw ard hr. S tarzeński w ł. dóbr z fa m lą ,  Ro­
zalia Kochanowska obyw. Sabina K aspary oby w. do Lwowa 
Ksiądz Tomasz Pontowski proboszcz, A ttóni Gałecki
kanonik. Franciszka Pontowska obyw. do Tarnowa. An'*t.°1' 
Maszewski w ł. dóbr zm a tf ą do Galicy.. Hipolit Stołąg.ewioz 
ze synem do Maczek. Franciszka Brul nrka, Maurycy Kop 
pensteter obyw. do W iednia. W ojciech Jastrzębowski profes., 
Michał Paszkowski, W incenty Olszowski Kazimierz L en c- 
wski, Adolf Plewiński, Leopold Rogojski, W łady sław  Rogoj-
ski agronom, do W arszaw y. , . , , ,  . . .

HOTEL SASKI. Bogusław Karozak lIorodynBk! w ła. dóbr 
żoną z Wenecyi. Józef Deryoh w ł. dóbr, Cezar Haller w ł 

dóbr I Po’ski. Jan  Danis z córką z W adowic. Adam Boreca. 
obyw. z Tarnowa. Jakób Heksoh z Pesztu. Jakób Kulczycki 
urzędnik, Maurycy Kulczycki z Wiednia.

W yjech a li:  Anna Hchiitz obyw. z córką. Emilia Łubków 
ska obyw. z córkami do W arszaw y. Stanisław  Paiew tki, Jó ­
zef Nitkowski obyw. do Polski. Julian Malczynski w ł- dóbr 
do Galioyi. W iktor W rzeszcz obyw. do 13 ledma. Julia Sobo­
ta  do Neubrunn.

HOTEL POLSKI. Galgoni Michał adwokat z Temeszwaro. 
Ditrich T. kupiec, ksiądz Ochrona Ludwik proboszcz, Rudolf 
Karol kupiec z Opawy. Schneider A. kupiec z Bielska. Bara­
nowski Franciszek obyw. z żoną z Polski.

W yjecha li:  Zielonka Katarzyna w łaśo. dóbr z W arszawy 
Baron W eihc w ł. dóbr, Nitzechke Hermann kupiec, Hildebrand 
Karol kupiec, Hiidebiand K. mechanik, Sohneider A. kupiec 
do Prus.

Wiadomości handlowe i przemysłowe.
C E N Y  Z B O Ż A

„  Ta rg o w icy  r u b lie z n ij  w  Krokowi* w irsscfc gatunkael 
praktykow ane.

Gatunku I; Ul.

gorzelnictwa przez podpisanego wydano nabyó można.
Przytom oznajmi je  się, żo rękopism tyczący popiawy spo­

sobu fabrykacyi spirytusu w Galicyi ukończoBem je s t i niżój 
podpisany autor pochlebia sobie, że przez łaskaw e wsparcie 
szanowny oh P. T. panów obywateli galicyjskich, troskliwych 
o polepszenie tej ważnej gałęzi gospodarstwa wkrótce na ję ­
zyk polski przetłumaczonem zostanie.

Kraków dnia 20 sierpa a
A u g u st Hamilton,

Technik taniego wyrabiania spirytusu z kartofli i ze
zboża.

Do 15go października r. b. pod ad retą  księgarni F. Baum- 
gardtena w Krakowie.

G r o r z e ln i M  i  p i w o w a r
31 lat mający żonaty, po polsku i po niemiecku mówiący, który 
się w wielkich zakładach krajow ych i zagranicznych fabrycz­
nych spirytusów k sz ta łc ił i 15 -  letnią praktykę posiała, 
w ostatn ch 8m!u latach browarem i gorzelnią z zadowoime- 
nicm zarządzał, zaświadozenia pełne zalet posiała, życzy od- 
powicJnego miejsca.

Swoją teraźniejszą posadę zań w ruchu jeszcze dotychczas 
będącej gorzelni z tój ty lko  p rzy czy n y  d o b r o w o l n i e  opu­
ścić” zamyśla, i ż  życzyłby sobie, j e ż e l i b y  możebnym było. po­
sadę uzyskać w gorzelni większój w N am iestn ic tw ie lw ow - 
skiem połcźonuj. .  . . . ,

Bliższą w ia d o m e śó  po w z ig śó  m r ż n a  l i s to w n ie  franKO
rze Agencyjno komisowem Karola W oiańskiego i F. ®u™ 
gardtena księgniza w b.rakowic. C‘ "  -*

(683)

prawdziwój

rosyjsko-chińskiej 
i t a r a w a n o w e j

z S k ła d u  mego

Folwark łc.wieniówka S3? “JKSwJISS.iSŁ
je s t z w ol,. ej ręki do nabycia. Posiada dom m ieszkalny wy­
godny z meblami i wszelkie zabudowania gospodarskie, któ­
re są w jak  najlepszym stan ie , tudzież inwontarz i wszelkie 
sprzęty gospodarskie. Do tego folwarku należą dwa ogrody 
owocowo i j»rzynne i 53 morgów gruntu ornego wybornej 
rędziny. t

B liisra  wiadomość za listami frankowanemi pod adresem 
do w łaścicielki folwarku Jerwieniowka o .ta 'n ia  poczta Kro­
sno. (7 2 2 -1 -3 )

T r e ś ć  ©fowiesKCKeń urasę«I®wycłs
w Nrze 192 Krakauer Zcitung.

L io y t a c y e .  W  dniu 6 września wydzerżaw ienie na lat 
należący oh do furduszu religijnego dóbr Brzostka (c in a  

flsk 2-900 z łr  )  — W  dniu 13, 14 i 15 września wydzierża­
wienie’ w Przeworsku propinacyi piwnej, dochodów targo - 
wych itd.

Dla posiadaczy lasów.
Potrzeba 6 do 8.000 sztuk żwirkowego (K iefer) drzewa 

przynajmniej 22 stóp długośoi, a 18 do 20-cali.wój średnicy 
nie’ bardzo da'eko izeki do przewożenia zdatnój

Posiadacz la. u takiego, któryby sob'e życzy ł interes zro­
bić, niech się ł»  kawie zgłosić raczy franko do podpisanego 
bióra. . . .  0 - 0

Bióro informacyjne, Tarnów w  sierpniu 1858.
J . Fechtdegen

(7 0 5 -2 -4 ) Aicnt op n y w .

w V. funt. paczkach oplombowanych, moją firmą opatrzonych 
po cenie za % funtowe paczki herbaty ozarnćj z kwiatem na 
rubsr. 1 k. 50—2 r s .— 2 rs. kop. 40 — 3 — 4 — 6 — 8 
z łr . mk. 3. z łr . 3 k. 45—z r.4  k. 30—zr. 5 — 7 —11 — 14. 

V. funtowe paczki herbaty  ió ftó j na rub. er. 5. 6. 
u  r tir .  m k. 10. 12.

Nabyć można w handlach pod firm am i: ̂  
w Białćj Karol Haempel.
„ „ Karol Ulmnnn.
„ Boohni P . Niedzielski.
„ Dzikowie N. Giryńskiego.
„ Debreczynie W . Handtel.
„ Drohobyczu Ch. Piroszka.
„ Gablonz F r. Pietsch.
„ Graou J. W ilding.
„ Grosswardein J.O. Róssler.
„ Hoheumaut E. F. Tauer.
„ Iglau p. F . Bargehra.
„ Joscfstadzie Ed. J . T ra iler.
„ Jarosław ia  bra. Juśkiewiaz 
„ Kołomei Th. Zachariasie- 

wicza & C°.
„ Karlsbadzie Jan B oher.
„ Kronstadzie J. Hoffmann.
„ Łańcucie G. Danielewicz.
„ Nicmes F r. Otto M rzina.
„ Opawie Konrada Brosig. 
w Oświęcimie St. Dołkowski.
„ Przem yślu Ed. Machalski.
„ Pradze J . Chlumetzki.
„ „ Józ. Priebsch.
,  „ Franciszek Muller.

Lwowie utrzym uje głów ny sk ład  tejże" 
herbaty J u l i u s z  R e U s .  

g ^ » O b s ta lu n k i zamiejsoowo wprost do składu mrgo g łó ­
wnego ut zynione, w ilości najmniej z łr . 10 przy d o łą­
czeniu należytości, uskuteczniają się natychm iast fran­
co, na koszt handlu

H a r o !  H n r i n o n n  w Krakowie.

w Rzeszowie F. Jaśkiewicz. 
Rozwadowie K. Marecki. 
Schlan W . Nedwied i Syn. 
Szegodynie Anton. Folm a- 

ye r junior.
Sillein Franoiszka Raida. 
Stanisławow ie A. Aussetz. 
Samborze F r. Karola G ila- 

towski.
Sanoku Jana Jaklitsoh. 
Tarnopolu C. Latinek.
Turoo A. Czyrniański. 
Tokaju And. Burger. 
Tem eswarze J. Jancowitz. 
Veroczo J. Dcmetrovich. 
Wio 'niu Izydor Bayer L au- 

renzenberger 651.
„ u G. Ilompfling &  C° 

K arnerstrassse  905. 
Wiedniu F. Fu rst. Stadt.

K arntnerstrasse 903. 
W adowicach Ig ra . Brosig.

„ Ant. Schwartz. 
Balossczykach J . Kodrębski 

l i  Comp.

GatunkuGatunku
Wyzzozefńlnienin 

produktów

Bierzyca pszen 
jarćj 
żyta
jęczmienia 
owsa 
grochn 
jagieł 
fasoli 
tatarki

1221!-

2 15prosa
rzepaku zim

letn.

— 36

® » z a p » » w « .
( , » )  K u n d m a c l i u n g .  W

[N. 9,522] Die Krakauer Polizei-D irekt on benóthigct au s-
g e b rc i t c le  A r c s t lo k a l i i a t cn .

Die Herrn Hausoigenth- m er welche gceignete Hauser be- 
sitzen werben aufgefordert ihre Antrage dieser Polizei-D re -  
ktion vorzulcgen.

Krakau den 19ten August 1858.

Nokładem wydawcy w knmisie F  0 -  
’sillika w Tarnopolu w yszły  i są  do 
nabycia we w szystkich księgarniat h 

_______ krajow ych: m
P rzep isy  praw ne o oznaczeniu cen  
katastralnych ziem iopłodów  i na­
kładów gospodarskich dla użytku w ła ­
ścicieli xiemakich— zebra ł  i objaśnił K a z i­
mierz Grocholski. — Cena egzemplarza 24  
kr. m. k. ( 717- 3- 3)

P
( 735 - 1- 3 )

oniew ał się weksle zmojem podpisem pojawia­
ją ,  których ja  ani wystawiła, ani akceptowała, 
przeto, by każdego od sikody uchyl ć, prze­
strzegł m, że takowe z podpisem n ty  mojem 
są uważane za żadne i fałszyw e i tyćh w ypła­
cać nie będę,— Gruszów 11 sierpnw 1858.

Emilia Zielińska.

fant”mięsa wołowego 
z drobnego

Mierzy ca ziemn. now. 
Cot siana wagi wied. 

potrawa 
słomy „ 

Spirytusu garniec 
s opłatą na 90 Tr. 

Okowity . na80 
Sramówki garn.
Masła czystego garn 
IM kursyoh kopa . — 
Droidży wanienka 

z piwa marsowego 
detto „ dubeltów. 
Kaszy jęoim. J mier. —

•  Częstochow 
» pszenndj 
s  porlowój
•  tataruanćj ,  
i) . » przetar. _

» .— ,
Delegowani obywatele: 

F. Baumgardten.

r - krupek *  _________  i_u— . ■ . ■
iomisaryatu targowego. Kraków 24 sierpnia 1858 r.

Radzca M agistral11
j  Ł o z i ń s k i -

Komisarz targow y J  o z • c r  s '■
Adjunkt Bukowski

(720) Obwieszczenie C3)
[N. 5,078 i 11,174) Z mocy uchw ały  W ysok. c. k. Sądu 

krajowego w Krakowie de datto 3go maja 1858 N. 5,078 tu ­
dzież z dnia U  sierpnia 1858 N. 11.174, towary korzennne, 
oraz różne rekwizytu do handlu korzennego odnoszące s ę 
jako to : fachy, kasa, sto ły , stoliki, wagi, gw.chty, szkło 
(szklanki i butelki) itp. do wierzycieli upadłego handlu (m a­
sy koukursowćj) p. Antoniego Dobrzańskiego należące, sprze­
daje  zostaną przez publiczną licytacyą w domu pod L. 61 
gin. I przy M ałym Rynku w byłym  handlu tegoż p. Dobrzań­
skiego, za gotową w monecie konwencyjnej zap łatą , do któ- 
rćj to lioytacyi wyznaczają się dwa term m a: 
lszy  na dzień 31 sierpnia 1858 od godziny 9tej do 13 z ra -  

na i od 3 do 6 popołudniu poczynając.
2gi ra  dzień 14 września 1858 od godziny 9 do 12ój z rana 

i od 3 do 6 popołudniu poozynająo.
O ozem chęć licytowania mająoyoh zawiadamiam, z tóm 

wyraźnem dołożeniem, iż gdyby ruchomości powyższe na 
pierwszym terminie dnia 3 Igo sierpnia r. b. bądź dla braku 
pretendentów, b ą 'ź  nieofl irowania przez tyohże ceny szacun- 
kowćj sprzedanymi nie zostały, tedy na Źgim terminie to jest 
14 września 1858, nawet po zniżonych cenaoh, stósownie do 
prawa sprzedanemi będą.

Kraków dnia 16 sierpn!a 1858.
8. W iśniowski del. kom. sąd.

I n s e r a t y *

POCIĄGI OłOBOWs BA KOLKI iBLAlS&J-

Odchodzą:
(  K rakow a do Dębicy g. 12 m. u  w połud.— 9 ni. 5 wieoz. 

„ do W ieliczki g. 6 m. 30 rano— g. 9 m. 30 wieozńr.
do W iednia  g. 6 m to  r a n o -  g. 3 m. 25 popołud. 

•  do W rocławia  . Ware%awy 8 m 30 rano.
% Dębicy do Krakowa g. 11 m. 15 w po| n4 _  g . j  w no0y.

*  t u o w i c  l  «• « w ° p o * u U m 30 " i0C‘ Ór-
m Szczakow y do Granicy g. 11 m. 20 p o łu d .-  , 3 m 2a po,  
Z Szczakow y do Mysłowic  g. 4 m. 40 rano.
•  Szczakow y do Trzeb in i *  5 m. W  ranm

Oranicy Szczakow y  g. 4 rano— g. 10 m. 30 rano. 
Przychodzą:

io  Krakowa .  D ę b ic y ^  ^ T T J o

,  z  W rocławia  i W arszaw y  g. 2 m^ 55 popo| nd
n a  W iednia g. 11 « • 25 p0,  . 1| l wie«*ór.

do Dębicy (  Krakowa g. 3  m. 37 popołud.—g. 12 m. 2o woooy.

Przyjechali od 24 do 25 sierpnia.
HOTEL PO LLERą. Loebenstein C. kupiec z Oświęoima.

W  D r u k a m i  C Z A S U .

Dnia 27go b. m. i r. w piątek, jako 
w rocznicę śmierci odprawi się żałobne 

nabożeństwo za duszę śp. 
Dom inika M asłow sk iego

w kościele 00. Franciszkanów o godz. 
wpół do 10ej, na które zaprasza  się 
pobożny publiczność.

Gorzelaictwo.
że warunki podNiżćj podpisany zawiadamia niniejszćm,

k tónm i u le p ie n ie  i " 7 d^ e^_WISk«zy w fa 
su uskutecznia, J® 
użyteczne i nauczi

« « * * ?* *  ę \
wyższenia zysku nieodzownie potrzebne i do użytku w ga- 
I'ovisltich g o r z e l n i a c h  zastósowane są) u ki,iegarKa Karoia

któn  mi ulepsz«i‘'u, '  w fabrykacyi spirytu­
su uskutecznia, jak °  te ym samym celu wydano, bardzo 
użyteczne i nauczające ubelarne wykazy do fabryka’cyi spi­
rytusu, (k tó re  także same w sobie wszelkie objaśnienia na- 
wet i początkowym " ’

rane są)
Baumgardtona u ____

“ niżój podpisanago po 6 kr. m k. dostanie. W  tejże samćj 
księgarni, jako też w Krakowie w szystkie dzielą tyozaoe się 3 5

ioyjskich gorzelniach 
W ilda we Lwowie i 
u

“ księgarea Karola 
Krakowie', jako też

(liin iitiir Mebli
m ahoniow ych

je s t do wynajęcia od Igo  wrześnie. Zgłosić się można przy 
ulicy MikofojsKićj Nor 653 drugie p?jtro. (^719-3)

Ces. kr.

K O L E J
uprzyw.

GALICYJSKA

jmi m w

łw ik a  niniejszem zawiadamia, iż 
do Przem yśla  t i y 2 mili długości,

& & I 6 M  Ł T O W i l A .
O l i w i e s m e n t e .

Ces. król. kolej g a licy jsk a  K arola L udw ika
względem wybudowania przestrzeni kolei z Rzeszowa do Prz
a mianowicie wykonania budowy dolnej i wierzchnej, (w yłtjcza j^c  dostawy drzewa i że ­
laznych m ateryałów ^, jako też zabudowań kolei, odbędzie się publiczne pertraktowanie
ofert.

Ogólne koszta na tęż budowlę sij razem na 4 ,1 7 0 ,0 0 0  z łr .  preliminowane.
Oferty musz^. byc najdalej do dnia 30go  września r. b. zapieczętowane, oraz z na­

pisem : „O ferta  do wybudowania przestrzeni z R zeszow a  do P rzem yśla44 franko na­
desłane.

K ażd a  oferta ma obejmować w sobie: imię, nazwisko, i zamieszkanie oferenta, 
w tejże następnie powinno byc uzdolnienie ofiarującego wykazanem, i oświadczenie do- 
mieszczonem: jnko oferent dotyczące zamierzonej budowy ogólne i szczególne warunki, 
plany, poprzednie kosztorysy, tabelle cen pojedynczych itd. p rze jrza ł  i takowe podpisał, 
tudzież że się tymże poddaje warunkom.

W arunk i  i inne pomocnicze dokumenta s^  w W iedniu w biórze Towarzystwa, Ho- 
hen Markt w domu „Galvagnihcf44 d0 przejrzenia.

Do oferty musi byc duł^czonem poświadczenie z łożonego w kasie Towarzystwa 
vadium w gotówce, f lbo w giełdowych austryackich efektach, wedle wartości kursu ob­
liczonych, przynajmniej 50,000 złr. wynoszącego.

V adia  nieuwzględnionych ofert, w dniach 8miu po zapadnięciu uchwały R a d y  A dm i-  
oferentom zwrocone zostana.

C i n n . .  • a
nistracyjnej,

W i e d e ń Uu . . .  sierpnia 1 8 5 8  r. t „
Ges, kroi, nprz. kolej galicyjska Karola Lndwika.

Ś P O S T S J jE iE M lA

(7 2 8 -2 -3 )
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24 29 ’
29
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39
15
50
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15 8 
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64
87
91

półn.weoh. ułaby

uts*
S l l B Ś

pogoła * chmurami

fSjuwiuk*
siajs^fełpusis

praed połud. grzmot i błyek. 
od wgohodu. 
po połud. deszci

■ M tkk  e
w ćula

’Au u%ad*ce drukami* N ium itZun łłmlic,Uo*r>akż


